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Cena numeru.3 zl. 
PROLETARlUS~E WSZ1'STKTC11 KRAJOW Ł,1.CZClE srI;! Apel to "\V • Markie""ki 

ro zbrzmiewa na terenie województwa łódzkiego 
Zaklady przemysłowe "\ oje- chaIski podniesie odsetek l ga-

wództwa łódzkiego także maso- tunku o 11,3 proc. i wykonywać 
wo przystępują do akcji, : ·.po· będzie swą bazę produkcyjną, w 
czątkowanej p1'Zez g-ól'l1ika bw. 107,5 proc. 
Mal'kiewke. Sześciu tkaczy, należących do 

Robotnicy Zgierskich Za1dadów zespołu tow. Władyslawa Grzela. 
Chemicznych "Boruta" przystąpi lm podniesie odsetek primy z 0,9 

·li do współzawodnictwa dłui!:ofa- do 5 proc. i bazę akordową z l 
lowe~o, chcąc w ten sposób prz~'- do 3 proc. Tow. Grzelak zaś ZI)-

czynić się do szybszego wykona- bowiązał się podnieść jakość pro 
nia Planu G-Ietnieg·o. Wiehl pra- dukcji o 4,6 proc. i zwiększJ'ć wy 
co~\'nikó\Y ze wszystkich oudzia- konanie bazy o 19.1 proc. 
łów Jlrodukcyjnych postanowił::> Siedmi~l tkaczy, należący<'.h do 
systematycznie przekraczać wyko zespołu tow'. Jana Fabiańowskie-
llal1ie planów miesięcznych. :ro podnie~ie odsetek I g'atunku o 

W PZPD w Ozorkowie odpowie 2,5 do 5 proc. Tow. Fabianowsld 
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działy na apel tow. :Marki ewki będzie wykonywał swą, bazę pro~ 

H' ... ... 4J11..d......, h"''''.~ ... 3 zespoły tkackie. dukcyjną, w 103,5 proc . • ec Z".. .sOlU § Z..... z. ec .. 0-C • n.§.. • Tkacze, nale:i:ący do zespołu Podkreślić należy, że zobowią-
~ tow. Edmunda l\Iichalskieg'O po- zania tkaczy z OzorkOW5kich 
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sprawiedliwości i pokoju na całym świecie do Prezydenta RP 
Chińska delegacja rządowa opuściła Moskwę WARSZAWA (PAP). ~ Pre.zy- uzdrowieniu stosunków w "Cl\ri·. 

dent RP. otrzymał następującą cle- tM". 
Odjeżdżających żegnali na dworcu 

jarosławskim: wiceprcmierzy rządu 
ZSRR W. Mołotow, A. Mikojan, M. 
Bułganin, minister Spraw Z'lgranicz 
n:>,ch ZSRR A. Wyszyński, minisbr 
handlu zagranicznego M. :Miens'lY­
kow, wiceminister spraw zagranicz­
nych A. Gromyko, Ambasador ZSRR 
w Chińskiej Republice Ludowej 
Roszczyn, przewodniczący Mo sld e,,,­
skiej Rady Miejskiej M. Jasnow, ko 
mendant miasta Moskwy J;en. K. 
Sinilow i wyżsi " urzędnicy Minister­
stwa Spraw Zagranicznych ZSRR. 

Odjeżdżających żegnali także człon 
kowie ambasady Chińskiej Republi­
ki LUllowej w Moskwie z ambasado­
rem Wan Czia·sianem na czele, am­
hasador Republiki Czechoslowacki .. ,j 
G. Lastowicka, ambasador KoreaI!­
skiej Republiki Ludowo-demokr~tycz 
nej Diu En-ha, 3mll11sadol' Bułgar­
skiej Republiki Ludowe.i Bła6'ojewa, 
amba5ador Rumuńskiej Republiki Lu 

MOSKWA (PAP). 1"7 lutego do\\'d G. Bughici, ambasador Wę-
opuścili Moskwę przewodniczlV7 Cen ~rierskiej Republiki Ludowej G. Szo­
tralneg'o Rządu Ludowego Chińskiej bek, poseł :Mongolskiej Republiki Lu 
Republiki Ludowej Mao Tse-tung : dowej G. Iclamian, poseł Albańskiej 
premier Państwowej Rady Admin;- Republiki Ludowej G. Natanai.li, 
stracyjnej i minister Spraw ZarTa- I szef misji dyplomatycznej Niemiec­
llicznych Chińskiej Republiki LUdO-\ kiej Republiki DemokratYC'l:~li'j R. 
",ej Czou gn-Iai wraz z członkamI Appelt i charge d'affaires Rzeczypo 
delegacji ('hińskiej. spolitej Pol~kiej J. Zambrowicz. 

Oświadczenie tow. Mao Tse-tunga 
Przed odjazdem pl zewodl1!czący 

Cenhalnego Rzą(lu Lt,lowego Chiń~ 
~kiej Itepubliki Ludowej l\[~,o Tse­
tung wyglosił przed mikl'Olonpm nR­
~t~ pu.iące przemówienie: 

- Urodzy towarzysze i przyjll.cie­
le! W czasie pobytu w Mo,kwie ja 
i to\\'. Czou En-lai oraz członkowie 
chiń~kjej delegacji odbyliśmy )'o~ · 
mowy z Oeneralissimusem Stalinem 
i członkami Hządu Radzieckiego. 

Trudno wyrazić słowami pdne 
wzajemne zrozumienie i glęboką 
prz~'jaźń, jakie osiągnięte zoslaly w 
oparciu o za~adnicze interesy na-
!'Z"ch II'ielkich narodó"- Chin 
Z,; iązkll Radzieckiego. . 

W~zyscy zdają sobie jasno spra­
wę. że zespolenie wielkich narodów 
Chin i Z,,-iązkll J~adzjeckiego utrwa 
lone lIrzez układ je~t wieczne, nil'­
zm ienne i niezllchwi,we. 

ZC'Ipole1\il' to w sposób tlt!(·ydują­
er wpłynie nie tylko na rozkwit (}b.:J 
wielkich mocarstw - Chj~i Związ· 
ku Radzieckiego, lecz także na przy 
;;zlość całej ludzkości i doprowadzi 
do zwycięstwa sprawiedlh"o~ri j ]lO 

kojll na calym świecie. 

Podczas naszego pobytu w Związ­
ku Radzieckim z,dedziJiśmy szereg 
fabryk i kołchozów. Widzieliśmy ol­
brzymie sukcesy roho1:nikow, chlo· 
pów i ~inteligencji Związku Radziec 
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WYlnowa chwytów wyborczych 
Winstona Churchilla 

Propa~anr.owa kampanb. " 'y. 
borcza ww. Br):tanii dohiegła 
kORca, Przemówienia Chllrchilla, 
Attlee i Bevlna za.kończ~'ły ma­
newry, których celem jest roz­
gTywka m iędzy konserwatystami 

a t.Z\L Part.ią Pracy o przewa­
ż~.iącą ilość miej'5c w ]lurlumen­
cie angielskim. Mowa ., miej­
scach dlatego, że zarówno w dzie 
dzinre l>olityki krajowej, jak i 
7.agranicznej nic nie dzieli kon-
1Ie;'watyslów od prawicy ~ocjali- ' 
stycznej . h\tprp,ujące są chll yty 
za stosowane pl'Zez współza wodnI 
ków w kam!)anii wyborczej, aby 
sobie 0"'0 Z\\ ~ o!ię~t\\ o Z.ll>ew­
nit. Z\\ la~zcza nlliszą za;;tano­
WIC wy!>owiedzi przedwyoorcze 
Win'ltona Churchilla. 

Organizując w s\\'oim czasie 
wśró(l na<;zyrh czytelników kon­
kurs ryc;unhowy, którego jcd­
nynt z "hohaterów" byl przy­
wódca brytyjskiej partii kon"et'­
waŁyslów, otrzymaliśmy od ucze 
i'tnikc,w końl\Ul'su parę tysięcy 
określeń >,ylwetki politYI'znej 
Churchilla o następującej treści:' 
]lodżej:('acz wojenny ~ r 1, inicja­
tor zimnej wojny, kaplan kultu 
atomowego, zapluty wróg Zw. 
Ra(lzieckiego. za.iadły llrzeciwnik 
pokoju i po .~tępu itd. Niewąl· 
oliwie. czytelnicy nasi zdaja so-

bil' dohrze sprawę, kim jest Win­
ston Chm:ehill, zdaje sobie też 
z te g;) S'pl'a"'ę opinia publicznfl 
(,1I1c;!0 :O.wiata, nie wyłączając W. 
Brytanii.. 
I oto parę dni temu z ust tegoż 

samego podżegacza wojennego 
Nr 1 j kapłana kulhl atomowegil, 
zaplulego wroga Zw. Radzieckie· 
)rO - usłyszeliśmy znamienne o­
świadC'.llenie, że on, Churcltill, 
"nie może się oprzeć myśli 110d ;ę 
cia rozmów ze Związkiem Ra­
dzieckim na najwyższym szcze· 
blu", że on, Churchill, sądzi, iż 
można ,.znaleźć drogę do bar­
dziej wzniosłych j jasnych funda 
mentów bezpieczeństwa, niż owa 
~tl'aszliwa i ponura bomby ato­
mo'\'ej" .... 

Churchill w' roli goląbka poko 
ju? Churchill 5zczery zwolennik 
]lorO"Zl1Ill ienja ze Związkiem R>\· 
dzieckim? Churchill - przeciw­
nik bomby atomO\Hj? Rucz ja­
sna - maskarada, ohłudny i 
Idamiiwy chwyt wyborczy. Ale 
ten chwyt ma swoją glę:boką, po· 
lityczną wymo"f. Jeśli bowiem 
nie[Jl'zejednany rzecznik im]leria­
lizmu i awantury atomowo·wodo­
rOlI-ej czuje się zmuszony 
"brt'w· swej wilczej naturze -
.. odstąpić" od. swego prawdziwe· 
go programil i dla "zlal>ania" wy 
horców lłng'ielskich glo'\i syrenim 
glo;;em hasla pokoju i porozumie 
nia międ:"ynarodowej!'o, to znu­
czy, że szerokie masy wyborców 
W. Brylanii nienawidzą wojny, 
że nurtuje je powszechne pragnie 
nie pokoju i hraterskiej wspól­
pracy z międzynarodowym obo· 
zem postęllU, któremu przewodzi 
Związek Radziecki. 

nosną i potężniEją siły pokoja 
na całYm świecie. I nawet ChuI' 

chili z' tym faktem bardzo po­
wazllIe się liczy, st~rHj~f. . sit; 
w ])erfidny sposób zdyskO'll'owac 
Inl dla siebie i s"'ei nartii. 

kipg'o w dziele budowy socjalizmu, 
"'idzieliśmy 'Styl pracy narodu ra­
dzieckiego, łączącego rozmach rewo 
lucyjny z rzeczowym podejściem, 
styl wypracowany pod kierowr.ic­
twcm Towarzysza Stalina i W'!zech· 
związkowej Komunistycznej Partii 
(bolszew ików). 

zdobione • czerwonymi sztandarami peszę: W zrozumieniu wa,źności ehwł11 
- cechuje nastrój radości. W po- "My Itsięża i dzialacze kat(}Uccy, zapewniamy, że wytyczne Rządu bę 
sz~ególnych przedsiębiorstwach, u- zebrani na lmnferencji powiatowej dziemy w pelnt realizować, by za­
rzędach, uniwersytetach, w jedno- w Jeleniej Górze, przesyłamy ci, bewiecllYĆ pokój i clobrobyt lu­
stl,ach wojskOWYCh odbyły się uro- Obywatelu Prezydencie, pozdrowie- dziom dobrej woli". 

Wszystko to potwierdza przekona 
nie, które za ,,-sze mieli komuniści 
chińscy: doświadczenie budownictwa 
~o,podarczeg'o i kulturalnego Olaz 
doświadczenie budownictwa w in­
nych najważniejszych dziedz,in·ach 
pracy Związku Radzieckiego stanle 
się przykładem dla budowy nowych 
Chin. 

czyste z.groma-d~enia. na któryclI nia i za,pcwniamy Rząd Polski Lu- Depeszę podpisał za prezydium 
ludność pracująca dala wyraz swej dowej, Że księża wraz z całym spo- konferencji ks. Borowczyk 8ta­
radości z powodu podpisania umów I łeczellstwem katolicltim z zadowole I nisław. 
radziecko - chhlskich. niem przyjmują decyzję Rządu o 

Podczas pobytu w stolicy ZSRR 
- w Moskwie oraz w mieście, gdzie 
narodziła się Re,,·olucja Paźd.derni­
kowa - w Leningradzie, podejmo­
wano nas z gościnnością niezwykle 
serdeczną. Opuszczając wielk1 ~toli­
cę socjalistyciną, wyrażamy szcze­
rą, serdeczną wdzięczność Genera­
lissimusowi Stalinowi, Rządowi Ra­
dzieckiemu i narodowi radzie.:!demu. 

Apel Ligi Kobiet 
przed międzynarodowym świętem kobiet całego świata 

WARSZAWA (PAP). - W związ­
ku ze zbliżającym ~ię dniem 8 mar­
ca Zarząd Główny Ligi Kobiet oglo­
sił ,apel następującej treści: 

I(:obicty polskie! 

Robotnice, kobiety wiejskie, praco 
wnice umysłowe! 

Żony i matki! 

obrońców pokoju wokół wielkiego 
Związku Radzieckiego i krajów de­
mokracji ludowe.j. Zwierają się sze 
regi milionów prostych ludzi, któ­
rzy nienawidzą wojny, ldórzy prag 
na ze wszystkich sił nda.renmić sza 
le6.stwo zbrodniczych zamierzeń kró 
lów dolara - ha.mUarzy śmierci! Niech żyje wieczIlll przyjaźń :1 

wIeczna współpraca Chin i Związku 
Hadzieckiego I 

Na całej kuli ziemskiej, od Kall­
Związku Ra- tonu do Paryża, w Europie, w Azji 

i w Ameryce zwierają się szel'egi 
Niech żyją narody 

dzieckiego! 

Miejsce nasze - kobiet polskich 
i kobiet innych narodów .iest w tym 
IJotę7.nym obozie pokoju i wolności 
- nadziei wszystkich uczeiwych lu-

Niech żyje nauczyciel rewolucji 
na calym świecie, najlepszy przyja· 
ciel narodu chińskiego Towarzysz 
Stalin! 

* • * 
Po przemówieniu przewodniczące-

2'0 1\[ao Tse-tllnga kompania honoro 
ll'a SPUTt'n.towllla broń, II, orkie_s tra 
ode!l;rala hymny państwowe Chill' 
skiej Hepublild Ludowej. i ~,,·iąz'.n1 
Hadzieckiego. 

Do granicy radziecko-chińskiej 
przewodniczącemu Mao Tse-tuug'owi 
i ministrowi Czou En·lai'owi tOW:.l­
rzyszą - wiceminister spraw z·a. 
granicznych ZSł1R A. Lawrentit'w i 
naczelnik wydziału protokólarnego 
F. Moloczkow, 

* * 
PEKIN (PAP). Nadzwyczajne 

wydanie '})rasy pekińskieJ o zawar­
ciu umów ohińsko - radzieckich by 
ły rozchwytywane prze(l; ludność 

Pekinu. Przed gmachem a.mbasady 
radzieckiej zebrały się liczne tłumy. 
Manifestanci nosili portrety Stalina 
i Mao Tse _ tunga. Całe miasto, 0-

Konferencja literatów polskich 
omawia rolę i zadania pisarzy 

w budowie fundamentów socjalizmu w Polsce 
WARSZAWA (PAP), - Dnia 18 żYtia, nowego spcłec'lcństwa, nowe­

bm. \V sali Rady Państwa roz.poc~ę- go c7.1(}wieka. Musimy - oświadc7.ył 
la się, zorganiwwana stara,niem m. inn.. mówca - stwierdzić fakt 
Związku Liiera1ów Polskicli, _dwu- bezs)l&rny: nasza. {w{)rc:8OŚć literac­
dniowa konferencja. informacyjno - ka w c,iągu 5 lat. nie zdolała jeszcze 
programowa, pOswlęcona omówie- w jakiś widoczny, społecznie spraw 
niu roli i zadall pisarza w budowie dzalny sposób wyjść poza dekłara­
fundamentów socjalizmu w Pol.>:ce. tywny stosunek do nowego życia. 

W konferencji, która zgromadz.i- Wiekszość z nas żyje w izolacji od 
la li'c7.Dych pisarzy rz: całego kra- tego co jest treścią ty('h przelomo­
ju, wzięli udz:al (\ZlOllkowie Rzą- wych lat. Obserwujemy 11 naszych 
uu, przedstawicit'łe KC PZPR, CRZZ I>i~al··/'y jal,by paraliż woli twórczej. 
.instytucji wydawniezych" .. org'miza- Minął ol,res tematyki okul>acyjnej. 
cji spo!ec7.1ly<:h i pra.s~'. Niemo:i:Hwe jest i n,ikomu dziś nie 

Konf€'t'€'Dcję zagaił przew0dni~zD.- potnebne kamerall1e psychologizo­
cy zjazdu, pre7..€s Zarządu Głównego wanie na modl" 20-led-a. A jedno­
Zw. Literatów Polskich Leon cześuie zcwsząd rozlegaj~ się wvJa­
Kruczkowski. wygłaslZając przemó- nia o "współbieiną II: życiem" t.wór­
wiooie, w którY'!l1 omawiał konie(~z-I czOŚć. O obra.zy WSPÓłCZCSlloiil'i, o 
ność zwiąmrua naszej twórczości li-, epik" i dramaturgię społeczeństwa 
teracltiej z bud'ową nowych form I budującego socjalizm. 

Naród radziecki przyjął z radością 
odezwę wyborczą KC WKP(b) . 

elzi - przys7:!ości naszych dzieci. 

W dniu 3 marca, my kobiety pol­
sl{je, w wolnej Ojczyźnie, budujące;r 
nowe, radośniejsze życie - pomno­
żymy naszą pracą, naszą jednością 
i naszym patriotyzmem pokojowy wy 
sitek Polski Ludowej. 

Następnie apel mówi o nowej ro­
li kobiety w Polsce budującego IIIę 
socjalizmu i stwierdza m.in.~ 

Lata, które nadchodzą wzywać 
będą setki tysięcy kobiet do udzia­
lu w produlwji, wymagać będą dzle 
siątek tysięcy kobiet - technikó\v, 
kobiet - lekarzy, kobiet - agrono­
mów, kobiet - traktorzystów, ko­
biet specjalistów wszystkich zawo­
dów. 

Lata, .które nadchoclzą wymapll 
będą od nali ofiarności i śWiallomej 
woli słuzenia sprawie budowy jas­
nego jutra dla nas i dla naszych 
dzieci. 

Rzucając z kolei hasła wzmoże· 
nia wysiłków produkcyjnych i czyn 
nej walki o lepsze jutro na wszyst­
kich odcinkach życia społecznego, a· 
pel kończy się następującym wezwa 
niem: 

Kobiety Polski Ludowej! 

Stańcie w szeregach Ligi Kobiet, 
w szeregach Swiatowej Demokraty­
cznej Fecleracji Kobiet, sli:Upiającej 

dziesiątki milionów kobiet pod sztan 
darem pokoju. 

Zacieśniajcie więzy serdeemeJ 
przyjaźni z naszymi siostrami boha 
terskimi kobieta.ml Związku Radliec 
kiego, kobietami krajów demokra­
cji ludowej i Chin Ludowych, z ko­
bietami Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej, Francji i 'Wloch, z ko 
bietami całej kuli ziemsltiej. 

Umacniajcie światowy front poko 
ju pod przewodnictwem kra.ju 110-

MOSKWA. - Odezwa KC WKP(b1 przeczytało odezwę wyborczą KCl W odpowiedzi na odezwę wybor- ' cjalizmu! 
do wyborców, opublikowana w dniu WKP(bl. Cały naród radziecki prze- czą KC WKP(b) masy pracujące Niech żyje 8 marca - międzyna-
we7.orajszym, wywołała olbrzymi en- pojony jest wiarą w zwycięstwo idei ZSRR postanowiły rozwinąć jeszcze d d .• k b' t' 
tuzjazm wśród wielomilionowych postępu społecznego i pokoju na ca- bardziej współzawodnictwo pracy, ro T~WY • zl.en o le '. 
rzesz narodu radzieckiego. W' calym łym świeci.e. podjęte ku czci wyborów do Rady NIech zYJe i rozkwIta nasza uko-
k aJ"t we "'szystkl'ch republikach Na,'wyższeJ' ZSRR. \chana OJ'czy~a - Polska Ludow~. 
-I' .," , Na wielkim wiecu robotników za- .... ~ 

miastach i wsiach, zakładach przemy 
slowych i kołcho7ach odbywają się kładów elektrycznych w Moskwie 
maso,ve zebrania, na których radzie c glos zabrał m. in. bezpartyjny robot-

nik Sarnsonow, stwierdzając, że cały 
Ide masy pra.cujące omawiają ode- naJ'ód radziecId wita z uznaniem ode-
ZW~ KC WKP(bl· zwę KC WKP(b). l'rogram przedwy-

Znany tokarz moskiewskich zakła- borczy partii komunistycznej mobili­
dów budowy maszyn "Krasnyj PIole- Zl1je l1arody ZSRR do szybszej reali· 
tarlj", laureat nagrody stalinowskiej :;",acji. potężnego planu rozwoju gospo 
,Aleksiej Markowoświadczył na wie- darki narodowe.j. Z największą rad.o­
cu m. in.: po pf1.eczytaniu odez'wy 
KC WKP(b) do wyborców odniosłem ścią - oświadczył Samsonow - od­
wrażenie, że wszystko, co zostało w damy glosy na kandydatów bloku ko 

ml1nistów i bezpartyjnych. odezwie napisane, jest wyrazem. u· 
ClllĆ całego narodu radzieckiego. Je· Wiece, zwołane z okazji opubliko­
stem przekonany, że głosując na kan 'wania odezwy wyborczej, odbyły się 
dydatów bloku komunistów i bez· również w Tvflisie. Mińsku. Ałma­
partyjnych, głosujemy za tym, aby Acie. Rvdze, -Baku, Wilnie. na Dale­
nil~za socjalistyczna ojczyzna byla kim '.Vschodzie i na Syberii. Wybor­
potężna i wolna. . ey z poczuciem dumy podsumowują 

W'ybitnv historyk, prof. E. Tarle, wyniki zwycięstw kraju socjalizmu, 
stwierdził m. in., że spoleczeństwo ()~iąqnjętych pod kierownictwem Par 
radziec1de z gł"bokim zadowoleniem Hi holszewickiej. 
••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••..................................... ·1 1'1' •••••• 

f(oDlunikat 
We wtorek, dnia 21 lutego b. 1'. o godz. 17 w sali Stowa. 

rzyszenia "Ognisko", ul. Moniuszki 4a, odb~dzie się 

CENTRALNA AKADEMIA 
poswięcona Dniu Międzynaro cłowej Solidarności z Młodzieżą 
l{rajów Kolonialnych. R.eferat wygło~ członek Prezydium Za 

rządu Głównego ZMP. W części artystycznej wystąpią robotni 
czt' zesoolv świetlicowe. . 

Zarzad Łódzki Zwiazku Młodzieżv Polskiej, 

Bohaterska postavva 
strajkujących górników USA 

NOWY JORK (PAP). - W Sta- i'unych rejonach. Przek.upione przez 
nach Zjednoczonych trwa strajk właścicieli kopa1lń elementy bandy c 
górników. Wbrew zarządzeniu sądu Ide dokonują ataków !Zza węgla na 
wszczęoia pracy, strajkujący. nie ba pikiety strajkujących. W stanie Za­
cząc na ciężką sy;tuację materialną chodnia Wirgini-a odnioslo rany 5 
ich rodzin, trwają przy swoich po- górników, w tej liczbie przewQdn:­
stulatach. Jak donosi agencja Asso- czący miejscowego wydziału Związ 

ci-ated Press, rodziny górników gło- ku Zawodowego Górników. 
dują w dosłownym tego słowa zna- .Zdecydowana. i uparta walka gór­
czeniu. W stanie Pen.sylwruuia 1'0- ników amerykańskich spotyka. się z 
dziJlY górnicze żywią się wylą.::znie s~ł:idarnoścją wielu o~gani~acji 
. ., "'1 zWląz.kowych w Stanach ZJednoczo-

zlen:.nl~ka~11. W P?dobn~.l. ~Y~UaC.11 nycb, które udzielają strajl'ującyrn 
znaJdUje Się 53 tyslące gortllkow w pomocy materia.lnej. . 
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JUŻ wkrótce 
nowy konkurs "Glo~n" 
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Słowa ny ks. biskupa Kowalskiego • cz 
GI?,;'lN1A (P~). - ~.:Dziamik. Bał I Jas~ z funduszów .. ~aritas'4 ~leM I złośliwY szant'!ł-Z, oto metody ofenM 

tyckl w .. ~{u[e p. t. "SlOIWa l czy glOSCl podatkowe i{Uril na osobISte sywy biskupa. K()owaJskiego zmieM 
n~ k~. bl " ~~i)~ ~'6\va.lski~o" oma:: Po.IC{).eni~ b~~pa. rza.ją-cej do wyprowaiJzenia ' w pole 
~~la st?S~lJldti Jakie. l?llJnuJą w kUl'lll Jak wJdac biskup Xto.wałski miał wiernych i zdeptama, sumienia dUM 
.:~ul?leu. w Pei1phme o::az ~ody, okl'eślone PTIZY'OZYl1y, aby spl'zeciwić cbownyoo. 

Przyjeżdżali co prawda od czasu 
(lo czasu "obrońcy cywilizacji za­
chodniej" oficerowie i dygnitarze hl 
tlerowcy, ale jedynie w charakterze 
gości. 

Jaikinll blS'k!Up< .KowaILsiln zaml,erza się up~ądkowaniu Ca!l'Has" C7.łO 
stelTo:r~rowa~ t~ch księż~, ,~~Ó~y ~eikowi, Pfrzyzwycza.j~nemu do ob­
pot~pili lk'tduzY'C~ w "Carlias 'l zą- fltych regula.rnych d·osta.w tak ta­
~ih uteguJowarua stoSUIJJk6w po- nim kcsztem (bo cóż znaczy lud"ka 
mIędŹy Pan1!ltJwem a Kościołem. l,rzywiJa) trudno p{)goo2ić się ~ ze 
... Dziennik Bałtycki" - pisze ni. smutną świadomo.ścią., że slto.ńClZyłY 
mn.: Silę piękne ooi życia ułatwionego. 

Represje wobec 
księży - patriotów 

,,PO zapO"llila.nWu się w myśl nie 
odzowne.i i ogólnie przyjętej za­
sady "a.ud,iatur et aJtera pa,rs" 
siwierdmm, że nie tylko. zOsta­
łem przymuszony, lecz nadto w 
błąd wprowa.dzony w "prawie 
kośoielnej blstytucji "Cal·itas". 

A w 1947 ro.ku ksiądz Kowalski, 
zapewne z tytułu swej wypro.bowa­
nej nienawiści do ludu, zapewne ja.­
k6 mąż za.ufania rozpal'celowanej z 
woli narodu arystOkracji, zosta.ł mia 
nowany biskupem - sufra.ganem 
diecezji che1millsltiej w Pelplblie. 

J<l!MAl serdecrznię wspólc~ujq Z tym więl;;s1I.:ą. zalciekłcśoia zwrócił 
wszyscy lI.crzciwi ludzie wychowawM się 1tS. biskup pruci",! wszystldm 
cy. wielU pokoleń duooon'.llych pj)l .. tym duchoVl<"Jlym diec.ezjl,. 'którzy 
SklCh - ks. prałatoWi Sawiekiemu zgodnie z zasadami etyki i sUnUc­
z Pelplina. Ten SO-letni siwowłosy nla ośmieliJi się przyłożyć rękę do 
t sterany trudami całego żyWota kaM zbożnego dzieła oczyszczenia. tej je­
plan napisał w uświad()zeniu na. naM dynej w swym rudrza,ju stajni au­

Ks. biskup Kowalski na swym sta 
nowisku nie szczędził trudu, aby do 
robić sobie legendę, 21 Wl'ześnia 1947 
roku wygłaszając w Wejherowie peł 
ne nienawiści do Polski Ludowej 
przemówienie, nie omieszkał ogłosić 
siebie .,uczestnikiem po.wstania war 
szawskiego", który z bro.DJią w ręku 
walczył przeciw okupanto.wi. 

radę księ'.ly patriotów w Gdańsku: g-iaszOlWej. 

Dlatego ninJiejszym odwo.łuJę 
sw6j udZ'iał w zebraniu - swo­
ją. dekl·ara.cję. (niepotrzebne skre 
ślić). 

JAK WSZYSCY UCZClWI KSIĘ­
ZA POTĘPIAM NADUZYCIA W 
PRACY ClIARYTATYWNEJ" a na 
wet pewl.81l jest, że episkopat zaj­
mie w tej splJ'atwle st8illowisko. 
Z'adął je też w :rzeCtly samej, tyl­

ko ~ doktryna, która pcdyktowała 
księdru bisk'lllPowi KowaR5'kierI1u li 
mnym wspól!atitoll'Olln srtan'O'Wisko za 
wan:te w liście, nie mioała nic wspól 

. n~ z ozasada.mi, które w ciągu cIzie 
Sl~cioleci wPaJał w swym wychO­
wanków siwow}{)9Y ks. prałat. Po­
dykt6wała je bowiem d<tktryna do­
larowa, ta suma. któl'a zrotlziła nie 
tylko nadużycia w "Caritas", ale i 
za.krzepnięcie krwi braJtn:ielj na J'ę­
kaoh ba.nilytów w rodza.Ju księży 
L01"ków i Gurgaczów. 

KierOlVl'nictw6 episJtopału w liście 
tym - niech si~ c1lYteln·i~y nie obu 
I".Ilają - ptróbuje zaprzeczyć praw­
dzie, udcwodniune.i aż nadlto licznYM 
mi fakf·ami st.wIerdza.jącymi niezbi­
cie. że w "Caritas" pleniła się nie­
prawość, a nawet oorganizm.vana 
krada1ei mają.tku społecznego na 
",Jelką, skalę. 

List ten spotkał się ze suz-egóInle 
go.rącą apr{lbatą biskupa Kowlll1-
s1clcgo z Pelplina. - jednegO z jego 
wSipół3Jut'6rów. 

List te·n spotkał się równocześnie 
ze 1Z<l'00000tmia,łym obulJ'zwie,m w,ięk­
szóŚci ducbownym z jego die6\'..z.ij, 
któr.zy mimo za.pow!ada.nych repre­
~l nie pormroliłi ~ll![lać swym sumie­
niom gwałtu i list w czasie nicd'!liel 
nych na,bO'iJeńmw pmnlnęll nillczeM 

niem. 

Fakty mówią za siebie 
w ohlwj(lj, gdy w całym kl'alju a 

rówmeż w diec~ji iPeWpllńS1tJ.ej "Cn 
ritas" tv wyniku pow<>lan:ila noWych 
'W'łi!dtt zaczęła stawać s'ię :iru;.tytucją 
godną swej !1a0WY d posłannictwa 
- ks. b1skUiP Kowalsld próbow-dł 
uczynić wszystko, aby uniemO-Żli. 
wić j~ d,zia.ła.lnC)l§6 charytQtywn:ł. 

Oświadczenie księdza Ten dokument, oświadczenie zre· 
dagowane przez księdza biskupa i 

Rompy przepisane na maszynie w kurii pel 
Ks. Rompa probOSZCZ z Małego plińskiej w v,ielu egzemplarzach 

Kacka pod Gdynią napisał w 0- sta.nowić miał instrument brutalne­
świadczeniu przesłanym 5 stycznia go przymusu, instrument gwałtu za 
br. na naradę duchownych w Gda{l dawanego. sumieniom uczciwy,m. 
sku: "Nie dziwi mnie bynajmniej. Pod groźbą ostrych sankcji i kar 
że opblia publiczna. Wybrzeża. jest ks. biskup przystąpił do wymusza­
oburzGna. Działalność "Caritas" w nla podpisów pod zredagowane 
Gdyni nie bardzo różniła się od tej, przez niego oświadczenia. 
którą prowadzono we Wrocławiu. Ks. biskup zebrał aż •.• trzy podpi· 

Fantazja, jak widzimy, miała u· 
piększyć nie bardzo pochlebne fak­
ty, dj)tyczące okupacyjnej przeszło­
ści księdza biskupa. 

W Pelplinie zagrały w k!tiędzt1 
biskupie wszystkie nawyki, których 
nabrał w okresie wiernej służby u 
książąt. Dawny kapelan nadworny 
- ks. biskup Kowalski zapragn~ł 
prześcignąć w zbytku swego byłego 
pana. 

Mo.że ks. dyr. Jastak da. swemu ~u s~' 
mieniu ltapła.ńskiemu odpowiedż eo W tych warunka.ch biskup zrezy- Jak mieszka ks. biskup 
przechOWyWał w tajnych magazy· gnowaI z dalsiego. zbierania podpi- i jak mieszkają 
n_~r.h~ .lak _np: u. ~'rancis:zkaJ10W'i' sów i przystąpił do represji. 
NIe Jest dzis ro.wmez dla katolick.ie .. . jego ro~otnicy 
go społeczeństwa Wybrzeża tujem;t! I r Sank.CJl ks. bls~upa. z~bI'a~łO t "{o- Wygo.dnie urządził się ks. biskup 
cą, że z polecenia i po.d ścisłą. 1.011- JE/C ~Nlnr;e~o na uz:;:c s. as a.ra: \V Pelplinie. Warunki, w których źy. 
troIą ks. Jagtaka. Wilżono. do Pelpli- ,:a~r"lIdo Jej wobec ,~mnego naduzyc ło. tylu jego poprzedników - niol 
na dat·y przczuaezone dla Ubogich l;:~J ędza l·i.yc1.zk?wsk~ego. Natom~ll;.st odpowiadały mu. 22 luksusowe p6ko 
Wybrzeża". me za.wahał Się bISkUp przenlesć je w pałacu z03tały na no.wo urZIi-

Tych kilka wyjątków z oświadcze P'l.(}.bol~zClla. w ostromecktu, po.w. ~heł dzone, wyłoźone wspaniałymi dywa­
nia ks. Rompy określa dostateczme mma neg6, l~s. - patri~ ę Igna.veg~ nami. 
przyczyny dla. idórych biskup Ku. Ch:l1~Lyńs~l~g~?a wlkar.ego. małeJ Zakupiono. wielkim kosztem nowe, 
walski skierGwał przeciw temu ks.ię i'~l afu _. !V1CJskleJ w Stęzyey po.w. lukswrowe meble. Całośti d6pełniają 
dzu - patriocie ost~ze swego, jal' l lmrtus~.ł~;>;o. _ liczne krysxf:ały, drog()(,'Cmte obrazy 
mu się poczatkowo wydawało. Ks. dZIekan ~agł~ zas zosta~ zmu- w tym wiele o zgoła świeekiej treści, 
wszeclunocnego ~iewu. $~ony C:-0" udalUa Sl~ do Pelpma na jedwabne zasłony, cieplarniane kwil! 

"Należalobw te akta "'~~~i~J~' biskup KoWalsld stanął tY'N' d l k od t . 'l .... 
v 7 't" nie tylko w kol1zi;jj :z prawem, ma-. le a e G ego pr~epyc lU ",.0-

zakopac. ta?.! się pod pręgiel'Zem najszersze.ł I Ją ~ałę, o?rapane. domk,l. Przez lł!-a-
A gdy księża przyłączyli się do (lJ)inii publicznej, Obejmującej nie lutkle Qklellka !Iie , dOl,'\lera ~r~mleń 

słów księdza Rompy _ bi skup Ko- jyłko księży i parafian mu podle- sł~neczny, ~uch~\J nie ma. dZieCI cho 
walski zdenerwo"val się, 1' ~1. Jasłal, g~ych, ale ' w!>zystkicb uczeiwych lu. tU):! od, WJl~OCI, Ił t~~y osoby IU\I-

dz:i szą s-pac w Jednym łozkll. 
otrzymał polecenie 7.aparcia się . . Ponieważ mimo próśb, robotnicy 
prawdy i zaprzt'czenia Z:1rJlu tom. Co robił ks. KO.walski nie o.t.rzymują. nawet najnędzmej. 
Równocześnie wysłany przez bls- h b rl k' d h 
k k 'k l J t • W czas~e oku"", ac,-~ szyc l~ yl1 OIV gOSI)() arczyc , mu· 

upa anonl lez~ m eczn!e probo ~ "". SZ;} trzymać p6d WS!lólnym dachem 
wał na.klonić ksi",uza Ro.m})!' do od , . b b k k k ku wołania je~o oświadczenia. Ks. biskup Kowalski spędził po- S\'I'O) u ogi do y te - - -acz - j i . 

rw re lata okupacji beztrosko i wy- ry. 
Na zebraniach rad koś('lelny('h i godnie w majątku Pelplin pod Jaro Tak żyją mhotnią w majątku bi. 

działaczy katoIickkh całej Gdyni '-1ł"lW i em .jalm nadworny kapelan skupim. 
~i~~egł się powszechny głos oburze ja śnie wielmoźnego pana księcia W Maciejowie, ~4.ntonj Leman, za 

f" ~ lIrt1}l'Yskiego. mieszkuje z G·osobowl! rodziną jedną 
W tym czasie k~, J astak . prze- Sam ksiaźę Czarton'ski ~ak l 0- izbę. Deszrz pada na gło.wę 2·let-

s trzegł . swego wysoko postnw \Ol1ct:;o grOll').na więksZo.ŚĆ arystokracji, po- mego- dziecka przez dziury 11' dachu, 
WSp?111.1ka ks. Y.nsku pn KOwnl!'ll~l.;~" l' :tostawat 7. dala od okupacyjnej mar a. ściany pokryte 'ą grzybem. Podob 
w lIścle: ,.N r\LEZAŁOBY n <: l:'\z, tVl'o!o/Sii na1'o.t1u pod przyjazną opie nie. 1ak' Anto.ni Leman, mies7Jka tu 
CZE AKTA ZAKOP Ae I '1'0 080 I . , ' d BJŚCIE UCZy ",lI« ' 1'i'łlT!O\I KSTĄD'l" . ką o.kupanta. 8 ro. zin. 

W sąsiednim majątkll Pólko. Ro.· 
dzina Drążków złożo.na z & osóJ> 
przez 4 lata zamieszkiwała izbę, w 
której pleśń przeżarła ściany, a 
zgniła me tylko podłoga lecz i łóżko. 
Mąż wdowy Nietko.wskiej 41 lat pra 
cował w majątku biskupim i umarł 
podczas pracy. 

• Po półtorarocznych staraniach ste 
rana życiem wdowa do.stała npo.mo.· 
gę i nagrodę za pracę - 20 kg. 
pszenicy i tyleż jęczmienia! Opału 
nie dali - opowiada, spoglądając na 
zimny piec. U staruszków Bart09zew 
skich o późnej po.rze krząta się przy 
łóżku 80-letniego chorego męża, sta 
ra kobieta. Za światło nie ma czym 
zapłacić. Kiedy mąż już o.kazał się 
niezdolny do. pracy, kazali im się 
przeprowadzić. Do.żywocie wy.!lcsi 30 
kg. żyta miesięcznie i pół litra mle­
ka dziennie. Łzy spływają z oczu 
staruszki Bartoszewslciej, gdy przez 
malutkie o.kienko spo.gląda na. wyso­
ki mur oddzielający park od czwo­
raków folwarcznych. 

Robotnicy majątku Pólko nie 0-
trzymali do dziś poborów za sty­
czeń. Chlewy zawaliły się, ale 
ksiądz biskup odmówał zdecydowanie 
dostarczenia cegły. 

Cegły były potrzebne na zbudow3 
nie muru, który cZf'rwienią jaskra' 
wą, jak oskarżenie oddziela park bi­
skupi. Siedmiu i pc}: hektl:rowy 
park jest pusty i posępny. Napis 
przy wejściu głosi: zwiedzanie do.­
zwo.lone w każdą pierwszą Dł'.!dzielę 
miesiąca, od · połud·nia do. ltaehodu 
sło{lca. A wyblakłe twarzyczki dzie 
ci spoglądają na mul' z tęsknotą i 
żalem. Dla nich wystarczy bło.to 
przed dwoukami. 

Ks. biskup Kowalski przejeżdża 
od czasu do ' .asu obok tego. ja,{ 
gdyby żywcem ze średniowiecza prze 
niesionego obrazu, luksuso.wym sa­
mochodem. Ma. i<lh 2. Jeden z nich 
o wyszukanej eleganeji k\tpoił ąie<iaw 
no dro.gą nie bardzo legalnej trans· 
akcji za 1.000 do.la.rów. 

List biskupa 
do robotników 

17 czerwca 1948 f. prasa Wybrze­
ża. za.mieściła. list robotników z ma­
jątków biskupich. Oto co czytamy 
w odpowiedzi: 

.. Między innymi wysuwa się twier 
dzenie. jakoby robotnicy w mająt· 
kach duchownych zatrudnieni, byli 
krzywdzeni do. tego stopnia, że są w 
wielkim niedostatku". Kuria bisku­
pia w 1iścde swym określa to 
jalko ~czą napaśc. Jesu..cze je­
d<na tI: ~h oSObl1wYch ,,p,rawd", 
kt6re głosił ksiądz biskup Ko-

waIski, patnJiętny widae nauk byłego 
jaśnie oświeconego księcia Czartory­
skiego. . 

Przyjaciel jaśnie 
oświeconego księcia 
w swym pałacu ks. bi~kup był nie 

dostępny. Nie tylko dla wiernych, 
ale i dla duchownych swej diecezji. 
Dostęp do niego bez ograniczeń ndał 
jedynie ks. Jasak. Wiemy dziś, ilu 
workom 6dzieży i skrzyni6m żywno. 
ści to. zawdzięczał. 

Drugim gośeiem, mile widzianym 
w pałacu był książe Czartoryski. Za 
pewne, zapytany'o zdanie powie. 
działby z zachwytem, że uczeń prze· 
ścignął mistrza i na swych p6siadłn 
ściach potrafił stworzyć piekło dla 
r6botników folwarcznych, którego. 
nie p6wstydziliby się feudałowie 
Cza rt6ryscy: 

Ze szczególną niechęcią oonosił 
się ksiądz bishp do ludno.ści kaszub 
ski ej, sta,nowiącej przeważającą 
część wiernych. 

Kiepski prorok 
wojenny 

Ks. biskup Kowalski oka.zał si~ 
kiępskim politykiem. W lipcu 1948 
roku VI 25 rocznicę swych święceń 
kapłańskich przemawiał do licznie 
zebranych gości zapowiedział 
wówczas: ,,15 sierpnia zacznie się 
wielka burza przy wtórze gromów j 
nawałnicy, a po. tym będzie c:.:llgO 
błogi s,pokój". 

Ks. biskupowi Kowalskiemu nie u­
dała się ro.la zwiastuna nowej woj. 
ny. 

Awanturnictwu 
biskupa położono kres 

w czwartek, 16 bm. wierzący j du 
chowni diecezji chełmińskiej przeczy 
tali ko.munikat PAP o wdr6żeniu 

przez prokuratora Sl}dll Apelacyjne­
go w Gdańsku dochodzenia przeciw­
ko biskupowi chełmińskiemu ks. Ko. 
wal'>ikiemu w związku .z jego wielo­
krotnymi agresywnymi wystąpienia­

mi przeciw zarządzeniom władz 'IV 

sprawie uzdrowienia stosunków 'łt 

zrzeszeniu "Caritas"_ 

l'en dowód głębokiej troski Rzłdu 
R. P. o wolność sumienia i wyma­
nia, dowód głtbokiej troski o przy­
szłość diecezji chełmińlrldej, o zabez 
pieczenie w przytłaczającej większo. 
ści księży-patriotów tej diecezji 
przed awanturniczymi zakusami bi­
skupa - przyjęła wierząca. ludtlość 
i duchowni z uznaniem. NIECił MOWIA FAKT}!' - w Ich 

świef.le ollnajilmiemy niektóre źró­
dła tej szczególnej gorliwQ-Ści. z ja­
ką, k~. blsliu!) !lróbowal przydE'I1tdć 
głos s~ien.~a i ser<!oa duehowuych 
sweJ i!tet::P.Z.l1. 

Kontrola w 'l.arzadtie di€cezjal­
nym .,C3Jl'lllas" w Grudz.iadzu w to­
ku zaiJ.€dó\vie 2-god~inneio przegJ!l,­
dn ksiąg j l",10hunków wykazała . że 
w lipcu 1948 r. bislm'l Kowalski o­
trzymał wo~l, kawy w rama~h po­
<Imam, p()dczas którego c'lll'rnkowie 
Z31l'1.ądu rozdzielili mieclzy siebie 
dalszyoh kHkadziesląt kiło·gramów 
tego luksusowego artykulu. 

A w n,ied;?,ielę ks. b i·"kup pod po­
zorem l1 abQżE'li~ t\Va 11 s; óstr Urszu­
lanek <:\vym lu kSUSOwYm samocno 
dem udał -ię do Gdyni, abY oso~l!i 
cłe wywrzeć nacisk na księdza Rom 
pc. .leililak i ta próba nacisku -
by nie nazwal! tego i.naczej - za­

Program wyborczy narodu radzieckiego 

Dla. lml'1ii bislrupii!.l V\<"Yda.no z ma· 
«azynu "Caritas" 14 nowych weł­
nianych plas~,zy męskich, 13 ubrań, 
20 kOlnvletów biell7.ny, P1}ńC7,oohy, 
BYły \liarząc1 "Caritas" przywlaszczył 
sobie w jednym tylko miesiącu 'lO 
kompletów bielXzny. różne 8t'ty)culy 
żywnOściowe ja.k ka.kao. konserwy. 
herb:tt-ę ,j cukier. 

W tym samym C".!a.sie na pG!!'ce­
nie ks. blsli:Ullą I,s. dziekan My­
szewski z Gdyni otrzymał od "C;ui­
tas" 5 tys. zł.. wo.rek mą,ki i sli:l'ZY­
nie konserw, w tym samym C'Lasie 
ks. dyr. Rydz-kowski wydał z Sl1m 
przema-czouycll na z:a;p.o.m6gi 200 
tys. zł., na l,upuo samochoou ocZ)o'­

wiście 23 wiedzą i ZCZWll'leniem ks. 
biskupa. 

Nie inac;-,ej wyglądały miłosie.:rne 

wiodła. 
Gniew ks. bisikupa 2l'ivr6cil " lę wtl" 

dy przeciw ks,iedrru Kl's-szuckie.mu. 
k l;6r y ja1ko pr.:::v ja-ci€] ks. ~oml)Y ,"d­
czyt:11 na naradzie giJ.a(1~kki na je­
go prośbę fJŚwia~lC.'lenie. 
Rąbka t ajeunnicy uchyIa dal-zy 

f.l'agment l i.9tu ks . .Tastaku do !;fi ­
s·kup a "wyda.j.e mi sic. że ks. !{ra­
szu {'ki j-e!'t owła.t}nid.y (czytaj: lICZ­

ciwy) całkowicie... Prosze nie ustę­
pować, k.s. Kra szucJd winien Gdy· 
nię opuśC'ić. Chodzi en'sto do nr1a­
du miej:slticgo na zebrania. o'lhtnlo 
był na oTga.uizuc:rjnym ze.bl1miu no 
wego 7i3.rząrl:u "Caritas". 

Zaiste str~nmych zbrodn i dopu­
ś c ił sdę k s. Kra:srucki! 

Ks. bisllmp post-l!finwił J)inenieśii 
gO' na stanowisko wikarego. w po.­
wiecie karluskim. 

Seria kłamstw 
ks. biskupa 
KO'\Valskie~o 

wyC'.l.yny ks. d yl'. J aJSt nKa z Gdyni, 17 wTześn i.a 1949 r. k s. bis~up Ko 
którego nadużyda o.bejm6wały 7.a- wal&ki Slkł amał :publicznie . iJ: rząd 
T~"JlO śledrLi ... , jak J buty, zarówno zamiena. w najbliższym c?ll.sie za­
mą.kl) jak i kakao. Jak wyka.zaly b-rol1ić na.uki re1ig.i!i w sZ!kl>łe. Oka­
sf.o·tog'rafowane i o:publi:kowt\ln~ do- zalo się, że to. ks. biskup usiłował 
kumeuty ks. blskuJ) przydzielał so- ,Ua własnych celów sparaHżuwać tę 
bil! artYkUły żywnościowe, dary 0- naultę . w kiUtu szkołach w Gdyni. 
dzieżo~'e, p.ieni.ą.drze. CzYż nIe jest azy nie §wiJadlOly to, że kolejJ)e 
d'owooem szczególnego ulladlcu mo- P()Utycllue <JŚwi&dC"~nia hiskupa Ko 
ralnego ltwit OJPlewa.jący na sumę walsldego oltll.-zYwały sic: z 7:asady 
16'1,140 zł, I.Mrą t{) sumą, pokrył ks. I niezgodne IZ p.rawd~? Kłamstwo i 

M ieszkańcy parafii Ostromecko protestują 
przeciwko represiom ks. biskupa Kowalskiego 

OSTROMECKO ('f'AP). - Ludność 
parafii Ostromecko ostro protestuje 
przeciwko represjom, jakie 'Za~toso· 
wał ks. biskup Kowalski, usiłując 
usunąć bezpra'.'TIlie z parafii Ostro­
mecko ks. proboszcza Ignacego Chmu 
rZY!'13kiego, 

Ks, Chmmzyt'tski pochod2i z rodzi· 
ny chłopskiej i od dw6ch lat jest pro 
boszczem w Ostromecku, gdzie swo­
im pjstępowaniem zdobył sobie po­
wszechny szacunek i przywiązanie 
dwutysięcznej rzeszy parafian, 

W ciągu pierwszych dni bież. mie­
siąca ks. biskup Kowalski z klltii VI 
Pelplinie przeniósł karnie ks. Clmm­
rzyńskiego na nlzsze stanowisko wi­
karego do jednej z Piirafii w woj. 
gdańskim, ponieważ - wbrew presji 
~YJ'lierana1 l)l'Zez biskUlla. ... me 

zrzekł się stano'\'liska przewodniczą­
cego nowego zarządu "Caritas". 

W dniu 12 bm. paraiianie w Ostro­
mecku samorzutnie zorganizowali ze 
branie, uchwalają-= nast~pującą. rezo· 
lucję do kurU biskupiej w :Pelplinie: 

"My, patafianie gminy Ostror.lCcko, 
ostre protestujemy p,zeciwko nie· 
s~us.'!!nemu przeniesieniu dobrego i 
sprawiedUwsgo pasterza. Postana.wia 
my nie_lomruc nie dopuścić, by ks. 
proboszczowi Chmuizyńskiemu stała 
się jakakolwiek krzywda ze strony 
kurli biskupiej i żądamy . ażelly ks. 
Chmurzyńskiego pozostawiono w pa­
rafii w Osttomecku"'. 
Rezolucję tę podpisało ponad 400 

paraiian, którzy oświadczyli rÓW11o.­
cześnie, że nie wpuszczą, do paratU 
nowego proboszcza, wyznaczonego 
Drzez biskUDB KowalskilUlO, 

Komitet Central n ) WKP(b) zwrócił wszystkie swe siły, zdobywając 50' 

si ę do wyborc ów radzieckich z ape- bie tym uznallie 1 miłość wszystkich 
lem, by w dlliu 12 marca, dnin wy. narodów świata. 
horów do Rady Najwyższej ZSRR, od Proqram 'łiyhoTC ZY Partu bolsze· 
!lali swe głosy na ll&ndydaliiw bloku wicJdej, wyrażający dążenia oał ... go 
komunistów i bezpartyjnych. Pro- narodu Indziec klego lesl programem 
~,J'i!m 'wl'horczy Parlii lJolszewicklej budownichva i pokoju. Żadna partia 
('<lilIOwicie odpowiada interesom na· rz [)oząca żadnego palls twa kapitoli­
ro:!u Tadzieckiego. Jest to. wzniosły. s'tyczneqo nie iest zdolna do wy su· 
twórczy program . utrwalenia pokoju nięcia podobn~go programu. Partie te 
na świecie i blldowniclwa komuni- zdoI n .. są na Iwyżej do rzu.cania o· 
zmu w ZSRR. Je~t to program walk! szukallCzych frazesów o pokoju , któ· 
D a.obrollyt narodu. o jego kulturę l tych ani im się ~ni realizować. 
wszechstronny rozwój, program pel· \'1 Anulii , będące j również w prze 
nt'go rozwinh:cia jego siły yospodar. detlniu wyborów, l abourzyści ikon· 
c7.ej i politycznej , zabezpieczenia je- 5erwatv5ci obie partie nó usługach 
flV niepodległości, reallzacjl jego tlą- , ",rjeJkich burżuazji , . prześcigają &i ę 
zeń. obecnie w przy n:e CZI;i 11 i ach dla mas. 

nak nie wie, że przedstawiciele but· 
żuazji nie szczędzący obecnie przyrze 
czcń wyborcom, po wyborach obra­
caJ ą się do nich plecami i spokojnie 
wbią sobie swoje. 

W PartIi bolszewiCkiej nigdy sło· 
wa nie mijały się z czynami. ,.Cała 
działalność parlli komunistycznej -
czytamy w 6dezwie KC WKP{b) -
dowodzi, ii, z!lolna jest ona rzeczy­
wiście do obrony interesów narodu. 
Masy pracujące ' całego świata uczą 
si~ !lit pnykladaCb partii tenilla -
Stalina, jak należy walczyć przedw­
ko uciskowi i gwałtom, o wolność, o 
socjalizm". 

Dlatego całkowicie uzasadnione 
I('~t zilufanie, 'L jakim wielka pal'lia 
Lenina - Stalina zwraca się do na­
rodu, lic?ąc na jego popatcie. 

Partia bolszewicka mil wszelkie 
prawo spodziewać się, że wybory do 
Rady Najwyższej ZSRR staną się 

dniem wielkiego zwycięstwa. bloku 
komunistów i bezpartYJnycb, bloku, 
którego. pler.vszym, ogólnonarodo­
wym kalulydatem jest TowaI".6y$z 
Stalin. C. J. 

" Komunikat 
Ambasady ZSRR 

w Warszawie 
Ambasada ZŚRR w Warszawie po­

daje do wiadomości wszystkim za· 
interesowanym, że z dniem 1 marca 
1950 r. wydział konsularny ambasa­
dy (Warszawa, Al. II Annii W. P. 2·4) 
będzie przyjmować interesantów trzy 
razy w tygodniu: w po.niedziałki, 5ro. 
d1~ i piątki od godziny 9 do 12. 

Odezwa wyborcza Komitetu Cen- l\'awet stary prowokator wojenny, 
t.ralnego WKP(b) daje ocenę całe j do Churchill. wied ząc. że naród augiel· 
tychczasowej walki narodu rad1iec:· ski jest przeciwko polilyce wojny, 
kiego. "Naród radziecki _ czytamy próbuje obtudnie przyodzil\ć ' s'ię w 
w uiej - spogląda. 'Z Ulasadnioll:t du szaty orędownika pOKoju. Któż jed· 
Ulą na wyniki swej walki i pracy. -------~----------------:::,....-----------------------

1f~~~;~~~b~~~~~~::~::!:~1~j IDei naro~owe~o frontu ftiemie[ ~el1lo~ratJ[lDJ[~ 
trwałego państwa, ni~ Związek So· 
(!jlllistycmyclt Republik Radzlecldch. 
lUldl'iecki lIstrój społeczny i pa1)$two 
wy l"st najlepszą formą of!JanizacJi 
~połeczeilstwa. najzywotniejSzy'm u­
strojem na świecie" , . 

:/lywotny i twórczy charakter socja 
llstycznego ustroju ra.dzieckiego wy­
kazała historia. Dowiodły tego wlel· 
kil'! zwycięstwa narollu radzieckiego 
osiągnięte pod kierownictwem Partii 
bolszewickiej w dziedzinie przemy· 
słu i rolnictwa, nauki i sztuki, świad­
czy o tym decyduj~a rola, jaką o,le 
grał Związek Radziecki pod wodzą 
Stalina w rozgromielllu hitleryzmu i 
japońskiego ml'itaryzmu. 
Przypominając już osiągnięte zdo­

bycze, odezwa Komitetu Centralne.go 
WKP(b) stwierdza. że Perlla bobze­
wieka będzie prowadziła naród ra­
dziecki <lo dalszych zwycil:stw. ParUa 
bolszewickCJ będzie walczyła o dalszy 
rozwój przen\ys!u i rolnictwa, o dal· 
ste :)odnIe<;ie!:ie stopv mCJterialnej 
naroilil radziecl-dego, o rozwój oświa­
ty i w'To',l po.zif.lmu lnllturalnego 
mas. 

Specjalny rozdział poświęca ode­
zwa roll Związku Radziecki~go w 
walce o pokój. "Zadanie polega. obeo 
111e na tym - stwierdza odezwa -
aby \V oparciu o. jedność wszystkich 
sił broniących pokoju, pokrzyżować 
plany ~gresorów imperialistycznych, 
uniemożliwić wojl'ę". Wypełnieniu te 
00 zadania Doświeca ruuód l'a4ł!ziacki 

Walka o pokój -:- jedność narodu niemieckiego i sprawiedliwy 
. BERLIN (PAP). - Na ostatnim po· traktat POI;ol"owy 
siedzeniu Rady Narodowego Frontu 1\ 
NiE'mieck.iej Republiki Demokfaly cz· 
.nej uchwalono program Narod,)wego 

mieckiemu llandloWi zagranicznemu, 
przez zniesienie wszelkich ograni· 
czeń wpro.wadzonych przez imperia­

FIontu. 
Program stawia przed narodem nie 

miecklm zadanie walkI o trwały po· 
kój, o przywrócenie Jedności demo­
kratycznych Niemiec, o za·wll.rcte 
spra.wiedliwego traktatu pokojowego 
i o """('')fanle wszystkich wojsk oku· 
pacy, , ch oraz wskażuje drogę do 
zdobycia niezależności narodowej, 

Program stwierdza, że utworzenie 
N;~mie('kiei Republiki Demokratycz­
nej oraz. Narodow~go rIOntu unie­
możllwi,ło r<\iZ na zaV\'B!Ze iml,'>eriali­
stó ln auglo - ame.rykaru.kim ujalI'z­
nuenie całYCh Niemiec. 

Program pod1ueśld, że zjednoczenie 
WJzystkich sił patriotycznych' we 
Froncie Narodrwym zabezpieczy po­
kój w Elllopie środkowej oraz nie­
zależność Demokratycznych Niemiec. 

Za swe' gló~me zadaIiie Narodowy 
Front Niemiec Deilloluatycznyct, u­
waża mobilizację wszystkich Niem­
ców do walki o wyzwolenie Niemiec 
spod panowa:lia anglo·amerykańskich 
Hr.perialistów, . 

Program wysuwa nastElpujące głów 
ne cele Narodowego Frontu: 

1 utworzenie zjednoczonych, de­
mokratycznych, pokojowych i 

nieza1eŻllvr.h Niemiec oraz nrzvwró-

cenie politycznej i gospodarczej .jed- listóW zachodnich oraz przez zniesie­
nośd Berlina jako stolicy całych Nie nie konlroV handlU N!emlec Zac~od. 
miec; nich ze ZWiązkiem Radzieckim, Chiń-2 zniesienie statutu okupacyjne. ską, Republikę Ludo.wą 1 krajami de-

go i statutu Zagłębia :Ruhry, mokracji lud6weJ; 
likwidacja tzw • .,woJskowej rady bez 
pieczeńsIwa" i tzw. autonomii Zagłę- 1 rozwój handlu między Niemiec 
bia Saary. Walka przeciwko przy- ką, RepUbliką Demokratyczną ił 
musowemu werbunkowi młodych NieMcami ZachodnimI. pomimo prze.. 
Niemców do legU cudzoziemskiej; szkód stawianych przez kapitalistów 3 walka przeciwko tworzeniu mneryka6.sklch; 

niemIeckiej armii najemnej, 8 walka o d~mokrałyzacJę Nie-
przeciwko. remłIitaryzao)i . Niemiec mlec Zachodnich i walka prte-
Zachodnich oraz prteciwlto włą.cze- dwko p6nownej hitleryzacji Nie­
nluich do a!Jresywnego paktu atlan- miec prowadzonej systematycznie 
tyckiego t do tzw. "rady europej- przez imperialistów angIo.amerykań. 
skiej"; k' k -

4 ogłaszenie w Niemczech zakazu s Ich. torzy powołali do władzy 
dawnych militarystów, hitlerowców, 

propagandy wojennej oraz pro monopolistów i junltrów oraz dążą. 
paqandy rasistowskiej; ch d 

5 wal"a przec1wko. dem.ontazowi er o wojny generałów i ich wspól 
• ników; 

I wyprzedazy przez anglo-ame-
rykailskich i francuskich imperialI· 9 walka przeciwko wzrastające-
stów niemieckich przedsiębiorstw mu wyzyskowi ludnośct Nie-
przemysło.wych - walka przeCiwko mi~o Zach'ldnich przez allglo·amery. 
hamowaniu rozwoju niemieckiej go- k~nskich imperlalistów i ich wspólnl­
spo.darki pokojowej. Walka przeciw- ltow - dawnych właścicieli koncer. 
ko przyno.sząceJ szkodę gospodarce I nów, wielkich bankierów niemiec: 
niemieckiej emigracji Niemców; . kich i junkrówl 6 walka p~zeciwko narastają~e- 10 obrona kultury w Niemczech 

mu w Niemczech Z~chodnIch Zachodnich i w zachodnim Ber 
kryzysowi gospodarczemu przez za- linie przed barbarzyństwem anglo­
ftawniJmia całkowitej wolności nie- aJruUJd<aM&Idt:h iDmerlalłstÓ,. 
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S ółdzie 
województwa łódzkiego na nowych torach. WszystKiemu winna śpiączka 

Do pa7:dziel'nika - a ,,,i~c do c; asu podjęcia przez Biuro Politycz 
~l.e KC PZPR uchwały w spraWIe ,;nóldzieltzości produkcyjnej, wo· 
Jewództwo łódzkie liczyło tylko dziewięć zm'g<1llizowanych spółdzielń 
prOdukcyjnych. Olu'es tell byt wi~(' I'~\kt::cznie pierwszym okre­
sem :pracy na tyn1 odcinku dla n a~zej organizacji partyjnej. Nic dzi 
wnego, 2e popelniIismy wówczas ,.poro bl~dów 'IV każdej dziedzinie 
tej pionierskiej dla nas pracy. 

istnieJe obecnie -iedem spóldz:iE:i16 
produkcyjnych, ale egzekutywa Ko 
mitetu Powiatowego oceniając na­
stroje i dqżenia mało i średniorol­
nych chłapów. przewiduje, 7.e do 
\viosny Dowsumie szel'eg nowycn 
spółdzielń, powiat l'adnmszcz.al1.ski 
zorganizowal już sz:eść spółdzielń 
rawsko - mazowiecki 5. brzeziński 
3, kutnOl\V'Ski 3. łęc:zyckL 3, piotrko\v 
r.ki 3. sieradzki 2. skierniewicki 2. 
Pozostałe sp6łdzielnie rozrzucone 
są po innych powiatach naszego 
województwa. 

w większą ilość materiałów propa­
t:andowych o roli i zadaniach spół­
dzielczości. 
,., Trz€'ba cały aktyw jak rownież 
~ ekipy łączności zapoznać doi<ła 
dnie ze statutOm spółdzielll produk 
eyjnych, i zmobilizować go do Wa!­
ki z bogaczami wiejskitni w celu 
izolowania go od szerokich rzesz 

Sie .iest ala nikogo ulj!'mnic(!_ że II' LSA. przestępczość to~1tie :rastra­
,IWjąCO. If .. dle "wl.ystyh Federull1ego lJiufU śledcze.go (ll{lc;:;elltej iI/stancji 
po/icy.ineJ u· SLttlHwh Zjet7Jwczoll)'c1I) tv r. 1948 - CQ ]{J,7 sekwHI dolw­
nywallo !JOlwżnego przestępSltCa, (/ na jede.n dziel. pl'::;ypad<tło pr::ecięt/Lii! 
36 :abójst1.t' i 255 i/lHych ~I)l·odlli. W /JOTótmlmin z r. 1947 lic'libu ntor~ 
dllr"tw i Ir/,(I(hież.y zlIjJllcs;yła się o ]4,1 [troc .. liczba zgtmlcmi - o 16,7 r~oc, 

Vol)'CTtc%as l/L<:łlźana pow~z/>.cllllie z.a fakt llezspomy. że ta. faZa prze. 

slę/lc:::ości, PWlIos;:;f/ca $ię com:; wyżej, ji','l takim Sal/l)7n produktem ro:­
Mad!/. ustroju, hapitaHsL)'cMego, ja~' IIp. bezrouocie~ nędza, prQ.$tytllcja. 

c~~· .~pr::.ed((.i,w,lć polityków bu/'i.rl<tzyjnych. I/lnego zduni« je$t jednak lU,l.' 

giels/.·i lITO!. Kennedy, kteJr' zajql się hlllUzlli'IT/L proulemu przestępczoici 
1(' ('SA i IV innych krojtlch h.a//i'ali,~tycmycl!. 

p ierwszą i najpoważniejszą 
przeszkodą, na którą natknęliś 

my się był masku.jący się Wl'óg kla 
SOWy, bogacz Wiejski, często nie"i­
doczllj' dla członków Partii. Nasze 
organicacje partyjne często nie były 
naleiycie przygotuwane. nie były 
UQojowlOne, nie widZiały i nie ooee 
niały toczącej się walki na 'Wsi. 

Poczatkowe braki pracY 
komitetów powiatowych 

raca komitetów powiatowych 
powaZOle wówczas niedomaga 

la. Komiie',y nie czuly w pehli od-
powiodzia lności za rozwó.i spółdziel 
czości produkcyjnej na swoim terl"­
nie, 

'w POCZ:1tkowym okresie brak b~'­
lo doświadczenia. Często zdal'Zaly 
się wypadki. że teren l)rzewi\h:iany 
na spółdzielnię uie odpowiadał wy-
1l1G.gom ekonomicznym, np. w po­
wiecie skiernie'\\'ickitn (Chełmce, 
Puszcza M:1t'imiskn) oral 'IV pow. lo 
wickim. Nie wykorzystano w dosta 
'ecznej mler7>e PGR i OiSrodkow 
:'riaszynowych, które Iluecież wiele 
,\togły llomóc nowo(ll'ganb:Ującym 
iię spółdzielniom prOdukcyjnym. 

Komitety powiatowe nie przywlą 
7VWi:1ły wic;kszej '\'lagi do wlaściwe 
go ustalania terminów zebrań pod­
stawowych organizacji partyjn~'ch. 
Zwoływane zebra:lia często nie od­
bywały sic. Mieliśmy kilka gromad. 
w których wielu towarzyszy - in­
struktorów KW, przybywając na 
miejsce do gromad, stwierdziło, że 
organizacj,a partyjna nie jest przy~ 
gotowana do zebrania partyjnego, 
lub wręcz nie wie, że takie zebra­
nie miało się odbyć. Tak było w po 
wiecie brzezińskim: w Głogowcu, 
Jasininie, Skoszowie, w gromadzie 
Katarzynów i w wielu innych gro­
madach. Te i inne przykłady świad 
czą o tym, że organizacje partyjne 
nie wykazały zrozumienia dla wai­
ności • zebraft partyjnych. poś\\'iQCo 
nych sprawie spółdzielc"l) ci pro­
dukc.)(nej. 

Pie~wszę kro~i spółdzielni 
nie znalazł" należytej 
. opieki 

DalSZym r)łędem. w działalności 
niektórych komitetó"" powiato­

wych był braI. zainteresowanIa 
istniejąc.ymi już spółdzielniami pro 
dukcyjnymi. Z chwilą podpisania 
statutu i wyboru zarządu llpółdziel 
ni komitet powiatowy u\vażał. że 
spełnił swoje zacl2.nie i nie intere­
sował się więcej póżniejsz}'m losem 
spółdzielni. Towarzysze nie Zl'OZU­

mieli, że podpisanie statutu i wy­
hór zarządu 10 dopiero pierwszy 
krok i że dalsze poczynanie ·wyma 
ga troskliwej opield ze stroUY ko­
mitetu JJowiatowego. 
Ponieważ w pracy partyjnej przy 

organizowaniu spóldzielń produk-
cyjnych kOl11itet.v gm:m1c były ez<;-! 
sto pomijane przez. niektóre mstan­
cje. spółdzielnie po swym powstaniu 
były sih! rzecey pozostawione ~a­

m .vlll ~obie. 
W~'ni I, i takiegu stanu rzecz,\' nie 

dały długo czekać na siebie. Sp61-
dzielni,om brak było doświadczenia 
W tej nowej pracy, Nie ustalono , 
plam)w procln/tc,y·jnych. nie (lol>ilno j 
wano, aby zostały właściwie zała­
twione wS'lystkie naleiności, l)owill 
nQśoi. wY\lI~'waj;lcć 7.C statutu jak 
na JlrzyliJad ",Idad inwentarzowy 
CZY ~otirwk()wy. NickLól'ZY chłopi 

wiejskim, l1ie uruchomiła wszyst 
kich rezerw, jak ZMP, Liga K,)­
biet, .Kola Gospodyó, Wiejskich, 
nie współpracowała ściśle z 
miejsco\'\''Ymi organizacjami ZSL, 
nie korzystała w dostatecznej 
mierze z pomocy ZSCh. 

Zasadniczv przełom 

prucującego cbłopstwa. 

Je~eli zmobilizujemy wszystkIe 
n~sze siły, napewno potrafimy w)"­
l)ełnió zadania, kt6re posta.wiła. 
pr2ecl namI UChWlIlll Biura Politycz 

d !leg'., KC PZPR. WYkonanie tych 
Za ania zadań jest .'IloZlhil'e. Swiadczą o D la utrwalenia gospodarki i upo Itym na.stro,le i d~zenia mało j śre-

W ostatltitn okresie - 'styczniu rządkowania działalności istnie duiorolnych chłopów naszego woje 
i lutym na obszarze wojewódz jących spółdZielń, fi \vięc zaprowa- wód dwa, którzy w ostatnim okre­

twa łódzkiego dokonał się zasadni- dzenia dnl6wki obrachunkowej, <ly sic dowiedli. że coraz ozęściej lVY­
czy prze tOIn, w dziedzinie budowy s{!yp1i'ny p.racy i ładtl, dla wrgani- raYAljllt pta.gllionle przejścia (to wyz 
Sllółdzie!cznści produkcyjnej. COl'az 7.o\'lania nowych spółdzielń należy sze,i 10mly gosllodarki rolnej - (10 
mn:cj posłt'cbtl znajdnją plotki o postawić przed organizacją partyj I gospodarki zespołowej, 
w~pólnych kotłach. o wielkich koł- ną wOje\l.:ó~ztwa łódzkiego konkre-I Realizując te zadania. w naszym 
drc.ch, wspólnych żonach i t[). bzdu toe zadama. . województwie w ostrej wa.loe 1] bo 
ry. Chłopi uczestniczący w wyciecz ł Nal.~Ż:r ,zmobilizować. . ua.ktv~ I ga<:Ł~m ",,'i~-Jsldm prz?,c:,yn.ia~y sict 
l,a,ch do ZRRR, którzy na v,·lasnl' W1llC Inory etatowych j meeta w ten sposub (lo prZYS1l1eSZema mar 

Prof. 1\.elutetly - na pOd.iI<Llt'ie badań mó::;gów stracQnych :::brodniarzy 
; anlril.1.1'. pT::lRprowa<lz()n.ej u'śród 'Źv.irLc}'ch przestępców - doszedł do zdu­
]n il'U'ojqce!!o lC/lio.<ku, że przyczyną g'lIlgsle/'stu;a jest t~,rko i wylącznie ... 
mil:rob clwrouy mózgowej, zlwlle; uczenie ,.encephaliti$ [etaTJ(ica", (I t.u 
,il':ylw zll.'~·ldj'm. - pa (ll'ostu .~[Jiąc:I.·<1'. Z wi(~lkim !;apalem dowodzi s;:;a­
/łOWI1Y {1TO/csor, iż cllorzy lIa ,~(Ji/}.(:~Icę OCkllQtL'SZY sił} z serlllcgo 'JlC!1lITo. 

('Z/lilia, usill/jl!. /la glŁYllt 1}uwett>llll1ć czas przespany i ,~tl'Clcony. W tynt go. 
IYjczhow)'m dążeniu ,,[1(1f'jenó" czy 1('; rclwmmlescen.ci" niezbyt Ilprzejmie 

poczynaj'.! ,<obi,e ze .~I~·ymi u'$/,Mobyu'<Itelami, sLrze/.oj'lc np. do nic1, = duto­

matycznych piSlOlel~)'U', dusząc ich [}Q!Hvzanu itp, 

Z{fisltl orygiJ1{1!na t('oria majl!C{I. na celtt zam.askou:ani~ rriektórycTt , pięk­
nych stron "m,ju amerykmuhiego". 

o~yw~rif'll.~k~ią~dtiewk~ ~~~ p~ro~~ów pu~~y~. szru~~P~o~;s~l~d~L~U~d~ij~~~~~J~·~a~o~s~O~C~~~l~!~~~U~.~~==~===========================~ 
cho7.ach, przekonali \\7ielu cWopó',v :l"n.obilizo".vać kOlnitety pO,\\9into\,re, - --:--
o sludZDości zespołoweJ gospodarki gminne oraz podstawowe organiza­
na w~i. Pn:y D1obilizo"\'vaniu całej cle gl'omadzki.e wok6ł powstalych 
organizacji zarówno powiatowej, już spó!d:~ielń w celu umocll1ehifl 
j .. 1k gminnej. ol,uzało się, że moźli- gospodarczt'go spółdzlC'ló, dla ure-! 
wości sq wielkie i dotychczas nie gulowania dniówki obrachunkowej, l 
wykorzystane. Maina bylo stwier- wkładu inwentar.wwego dla naleźy 
dzić. że mało i sreul1iorolllY chloj) tego przygotowani::1 planów. Tak 
coraz C'lęśe:ie,; przcI{()~ any jest o :!iorganizowane spółdzielnie będą 
słuszności zespolowej gOSllo(larlti t mogły w okt'esie \'ltiosennym IIr1lY­
o jej wyższości nad gospodarkl\ in- stąpić el0 pl'aCY w opareiu o plan. 
dywidualllą· Należy raz w tygodniu zwoływać 

Długofalowe zobowiązania 
pracownik6w parowozowni tódź-Kalnska 

racjonalną gOBpodarkę materialami. 

Sukce~y ostatnich kUku tygodni 
Ośiąglli~te zostały dti~ki unikllięcIu 
błędów popelnian~·ch uprzedniO 
lll'Zez organizacje partyjne. 

''!gzekutywy podstawowych organi 
z~cji gromadzkich celem omówie­
nia bieżących spraw spółdrielń pro­
dul,cyjnych. 

Pracownicy Parowozowni Łódź. 1'uw. Józef Alabrudziński, kotlm'7., 
Kalilska odpov,ied;;ieli na apel tow. pracnjQ.cy przy naprawie bkiącej 
Markiewki długofalowymi zobowią- Pa1'o·wozov..-ni, podniesie normę ze 
zaniami: 100 do 115 procent oraz poproY':1tlzi 

Twórczy zapał klosy robotniczej 
2 Trzeha pracę w tej dziedzlrue 

Obecnie istnieje już na terenie organizować w ścisłej współpra 
\\łp.iewództwa łódzkiego 40 zorgani- Cy z ZSL. W PZP!)!&. Nr 3 - 315 robotników 
zowanych spółdzielń ptodukcyj~ 'li Jest rzeczą konieczną włącze- podjqło indywidualne zO?ow1ąi\ania 
nych. Na czoło wysunął się powiat d nie do pracy organizacji maso- d1ugofalowe Vi (,leJu zwiękSzenia swej 

Zobo ..... 1ązania indywidualne robot· 
ników "DzieWiarskiej Trójki" napły. 
wają ..., tllllszym ciągli, 

łódzki, Choć jest to powiat pod- wych, a więc ZSCh, ZMP, LigiKo, produkcjI. Przqdki Z PZPB NI 2 
podpisujq deklarację miejski. wysunął się na czoło dzięki biet, Koła Gospodyń Wiejskich, któ W oddziale kotonowym tow. Szlol 

temu, że egzekutywa Komitetu Po- re dotychczas w niektórych powia- zobowiązał się wykonać do 30 czerw 
wiatowego zajmowała się systema- tach stały na. uboczu. ca br. 18 tuzinów pończoch ponad Zainicjowana pl'Zez prządki z PZPB 
t.ycznie sprawą spółdzielni, że potra .41 Należy lepiej wykorzystać eld- plan. Tow. Szczepan :ealcerzak. podjął Nr 2 akcja podejmowania długofalo­
fila wokół tej sprawy skupić a1ttyw ... py ruchu łąC7J10~ci. Praca ekip podobne ?obowle,zanJ? Z~pot tow. wych zobowiązań produkcyjnych er 
partyjny, znajdujący siolą w różnych wzmacnia sojusz robotniczo _ chłOp By~trzyckiego, zobowlą~ał SlE: 'i' ... yko- bajhluje w szybkim tempie prawic 
in~tytucjach i organizacjach, potra ski. Należy ekipy szkolić poprzez nac HlO tuzin6w ponczoch ponad calI:} zalogę przędzalni średni oprzęd­
ma WCiągnąć do tej pracy komiŁe wymianę doś \'iadczeń. Trzeba te plan p61roC'ttlv. nej. 'IN tych dniach ' naplyuf',ły dekla­
t.v gminne. W powiecie łódzkIm lekipy, juk i cały aktyw, zaopatrzyć W oddr.iale kełlamJ robotnice: tow. ;~~~d.k.i: podpi5ilne przez następujan~ 

tow Kasprowicz i Bratele zobowiijza-

Id 
Iv się wvkonać po 20 tu.-;inów poń- Tow. AdaIDusiak zobowiązuje się 

SpO' zl-elnia produkr-v,·na czoch pOlmd plan, i\ tow . • law. BlIlla- do 1 lipcil ,~yprodukować 420 kg 
. . " " siak. Mirys. 'Viniarfika. 'Wesołowska prl'tdzv wit~cej, lll;1; przewiduje baza, 

M 1 N k i Kędziersl.a pv 1.5 Inzil)ÓW ponad To·w. Niełączna wyprodukuje \\; tym Im. tow. arce ego owoł i czasie o 4:10 kg wiącej. Tow. Klitn-
plan półroczny. W slmalni maszyno- czak o 4% ky To\\', MarkQwska o 

" dniu 1J lutego 1950 r. zebra 
li się człoukowie Sl,ółdzietnj Pro 
clukcyjnej w Andrzejow it'. {'elem 
omów ien.ia j przł!j§da z tHm l 
'półdzielni na typ 111. Po zupoz­
naniu się ze statutem lIr typu 
c1:łnnkowie walnego zebrnnia u­
chwalili przejście na typ III. 

1)0 dCll<onaniu formaJnośti, zwią 

zanych. :l. In-'.tepl'O'radzen.iem wej tow. Wróbel zwiększy wydajność 4.95 ką wi~cej. niż przewiduje baza .. 
przeJscJa na t.yp III wywiązała o 30 procent, a tow. tow. Janldewicz Tow, Wójcik o 315 kg więcej. tow. 
się dyskusja IIad nadaniem na. i Świątek o 20 prOcilnt. Sygdziak o 420 kg polltld normę, tow. 
zwy spółdzielni. Pó dJll7.SZych de Pracujący nd ltlaszynacb. pońc:i;osz" Zabłocl,a 305 kg ponad normę, tow. 
?utaeh IW!;ta~Ow~()n.r:' jed~o~l:,,", niczyeh okrągł} chlow. Mech posta- Majdecka. o 364 ~g ,~ięc.~j i loW. p~­
sn!e, aby ;;poldzlelm n~~r.c ml~ nowil wykonać 35 tuzinów ponad wlak o 364 kg więceJ. lllZ przewidUje 
no l . sekretarza PolskIej Partu plan półroczny, a tow. Burdykiewicz baća. 
Robotniczej, tow, }farcelego NO-

j
_ 14 tuzinów. Snowacz low, BorzęC- 1 Wszystkie zobowiązały się produ· 

wotki. _ l;ll zv.:iększy produkcję o 10 procent. kować przędzę pierwszego gatunku. 

Tow. tow. Karol ?t'Illszyński, Ste· 
fnn Szklarek - i ślusarz Ksawe::v 
Łapczyński, 7.obowiązali się pod­
nieść wydajnoBc pracy ze 100 na 120 
pl'Ol", n-ol'UlY. Pawlak Zygmunt ze 
100 na 116 procent. Józef Kaźmier· 
czak ze 102 na 110 pl'oe., Włady­
sIa \V Orzechowsl,i I"~ 116 na 123 
proc. LeGn Kułucki ze 100 na 110 
pI'o(,~ Roman JawoTs-ki ze 100 na 115 
proc., przodowniJ. Klemens Nikodem 
ze 105 na 115 pr<lCK, Rz.yga.liński Zł.l 
100 :na 120 procent, ;ran Ogl,"odoW'. 
Cl'iyk ze 105 na 110 procent. ~a k0-
niec Stefan Rybieki, prz.odo.wnik, rr.& 
105 na 115 pTOCea~ 

Zobowiązania dłtigofalama - ~ 
konania Planu G·Jetniego VI przed4 
gu \) lat złożyli Re tępująą towa­
zysze~ 

Wladysła,w Wieczorek. tokan:. 
Ludwik Król'. r'tlemieśln:no-specjali. 
~ta. EugeniuŚz MajeWSki, Zdzisław 
Czyżewski, . stolarz, Stanisław Ka­
luźny, prwdo,wnik pl'acy, W.łady~ 

1I/aw {{uherski. spawaez, Stanisław 
1tikułajczył>" kierov;'nik robót przy 
t1UiPrawlt" pa!l'OWOZÓW, tow. Roma" 
~zwarc, zobowiązał si!? usuną~ ('al­
kowicie powtarzalność napraw, tow. 
Kowalewski, rewident wagonów zo­
howiązał się zwiększyć czujność nad 
bezpieczeństwem ruchu. Julian I)i!'llt(' 
czyk podniesie wyd.ajność swej lJra­

cy przez dokładne mycie plU'O\'IO- -' 

zów dla usunięcia kamienia w kotle, 
t,,,v. Starusł!lw SW8CZYJ;llL prliyrzeka 
tak pracować przy napl'a'wie bieżą­

cej, aby robota się nie powbwzała. 
Wszyscy towarzysze, :podejmując~t 

te zobowiązania, stoją na czele zes­
połów i oddziałów ParoWozowni 
Łódź· Kalis.ka. 

• Siadem naszych korespondencji 

Nowe zobowiązania kobiet Zak.łady pI~acy 
z PZPW Nr. 36 w~jaśDiają 

. Z oka2:ji ,MJ.ęd:~ynal'odowego Drua Il:owaczki z II, III i IV oddziału, któ 

l 
Kobiet oraz w odpowiedzi fla apel re zobowiązały się wycerować lilIJ 
tow. lVIHt'kiewlri, kobiety Pal1stwo- sztuk towal'u W termjnie o 12 dni 
wych ZakładlHv Pl'Ze1l1y~łu Wełniu- iuótsz~·m. niż pl't.ewiduje plajt. 

• l1ego Nr. 36 zorganizównł)r 4: zespo- Swe przyst~lpienie do długo falo­
l): współzawounictvla długofalowe wego w~pólzawodnictwa o jakość 'l 

W zwiazku z zamieszczona w 
"Glosie" w· dniu 22 stycznia br: ko­
respondeneją pt. "Walozymy o pod 
niesienie dyscypliny pracy", otrz;y­
maliśmy z PZPB im. J. Stalina na­
stępujące wyjaśnienie: 

, wstępowali do ;:pÓJdzielni. ale nie I 
regulowali wkladu. wskutek czego I 

.. VI nienalcż~'te.i miel'ze zwią:wni byli 
ze spółdzielnią, Taka .c:półdziclnia nie 
mogła w całej pełni wykonać za­
dali" stojacych pn~ed nią. 

go .. Jedną z pierwszyeh zgłosiła się iloś(~ zgłosiły rówllież dwa zespoły 
tow. Mada BC!dnart<owa z IIr ud- dwójek na l<l:osnach kotłowych. 
działu wraz ze swoim zespołem Zobowicp:ania zespołowe i indywl 
skręcatei" 7.0bov.riązując się wyko dualne naplywają w dalszym cią­
llUC naj"'.ryższą ji:tkość produkcji gu. Wierzymy, że nie będzie w na­
pr:~y 115 ,procentach bazy akordo- szych zakładach zespołu, który po­
wej, oraz tow. Chabi6l!ka z I oddzia zosiałby oboj~tny wob~'C Illpe.lJu g6r­
łu, która postanowiła prodUkować ntka 'tQW. Mau'k!i;ewki. 

.. Nad podniesieniem u nas dyscy 
pliny pracy pracują zgodnie Organi 
7.acja Partyjna, Rada ZakładQwa i 
Dyrekcja. Akcja ta przynosi już re 
zultaty, choć nie są one jeszcze do­
stateczne. Nieregularne funkcjono­
wanie zegarów, umieszczonych na 
po::zczeg6lnych salach, słu2y cz~sto 
za wymówkę niektórym pracown!- • 
kom. W celu zlikwidowania przed~ 
wczesnego opuszczania pracy przez 
robotników - Dyrekcja zakładów 
zamierza wprowadzić wszędzie tam, 
gdzie to będzie możliwe, sygnaliza­
cję akustyczną (w postaci np. dzwon 
l,ów), 

Wiele było brah;ów i niedocią­
gnięć przede wsz~'i'tkim ze stru­
ny organizacji partyjnej. Ol·gal1i. 
zacja pariyjna nie potrafiła ZJllO 

bilizować malo i średnioroln.vch 
chłopów do walki z b"gaczem 

Już wkrótce 
nowy konkurs 

9,GLOSV66 

T nagrodami 

• 

towar nlijw)'źszej jakOŚCi przy 120 B. ł/ukaszewicz 
procentach bazy akordoweJ, korespondent fabryczny .. Glosu" 

Nie pozostały równiez w tyle ce- z PZPW Nr. 36 

Odcinki "!it" placq 
winny być czytelnie wypełniane 

Br. Janicka, H. Dymowski i Zyg. Kwapisz W Zakladu('1l BlI.welnianych w Ru- nych w oddziale Bialej. znajdUją si~ 

_ DluC'zl'go maS:l~'ll,\' stoj~? I pl'ze1;;zlwlenia pracowuików, kadry d.zie Pu,billnickiej, w oddziale' Białej, wprawdzie .iakie~ znaczki, ktÓl'ych 
SI/alit się ;;ilnik. Trzeba go s~~'b- lla:>zych f&cho1\'Ców ;f,.l\U('zn'ie WZl'O- pracownicy, Jak 'I\' ka~dej ;nilE~j fn- jedTlak prz~ na.ilep~zych chęci!tch nie 

ko 7.repel·ować, ale gdzie oddamy sl~·. brY(:t>, W1'37. z wypłn tą otrz:\'TI1Ują od >lposób odcyfrować. W~'l'aźnie wypi­
go do naprawy? S,,('~ególlljB ,;W~~ prat:.~ wyrór.nili einki list płaty, Wllz\>dr.ie na odcin- suue jest tylKO nazwisko i zawód, 

Takie kłopoty odcztlwal~- prawic się ob. I3tnl1i"łt)w!l Janicka, tow. 
w~zy$tkie zaklady prZf'my,!owc na Kwapi~z, ob. Dymow"ki OTnz tow. k\wh tych zllUjdu.ią, ,'ię l'Ubry!\i, wc- l'csztv zaś albo nie dobit.a 11\'1.0<1 bil':' 
terenie naszego millsta jeszczl' dwa Kr)'stecki. dług t"ól'ych ł)ra(~o\Vnik \)I'Jcuhlje k~, albo wręcz pu~ta. 
lata tentu tj. !lo chwili powp.talllll Osta(,l1io obdtocJziliśl1Ij' l'o('~l'l'ti(".: się. tl) no wys{lkoo'iei . WY"11 zurób- Ponieważ rzeLelnie w ciągu tygo-
d;r,iatu małych "il)lików przy Pru'd- po\YStania zakładu, która zbiegła ków i potr:1c0D. Tymczt1:;em odcinki dnia pracujący l'obQtnil, ma prnwo 
~il,'biol"$t\\-je ROlllontowo - i\lontay.o- się z wykonaniem dwuty,'j:)C7..11<'.'>,! 
wym Pl'7.~t11~·słl1 Lódr.l,iego w {,odzi, ~ilnikll , l'1'zy tej okazji 15 pl'a(~uwlli list płacy, wydawane w (,ddziale jasno i wyraźnie widziee. ile mu sit: 

Otrzyma lEm y budynE'k, UlWy trze ków uzyskało dyplomy oraz pl'emi':l Białe,i, w iedll:i'lll wY)Jadku me w'Jja naleiy l za co czyni mu się ]lotl'ące· 
ba byto wyremontować, jak l'(t'\Yllież w WYSOkOHCi od 5 do '.10 tysięcy zł., śniają l'obotltikowi, ile i za co czyni nia, pl'zeto kierownictwo of'!dziaru 
zni5z('zone lll~. zyny, alE' załoga i a wielu otrzymało ro 1 t '5. z1. mu się potrącooiu. ile posiac!a ge- winno niezwłocznie spowodować, by 
kiCl"Ownietwo za,bJ'aly się z 7.llpalcm Za Rwój wybiŁny wkład pracy ~o 
do pracy i zajdady uruchomione 1:0- stali mianowani brvO'adzistami ob. dzin nadlic?;bowych, a nawot iLe wia- listy płacy były jasno i wyra.inie wy 

Postulat uruchomienia og6lnej sy 
gnalizacji wysuni<:ty został na je~ 
dnym z zebrań załogi. na którym o 
mawiana była sprawa przedwczes­
nego zabierania się do wyjścia pra 
cowników. Mamy niepłonną nadzie 
ję, że ' prowadzona VI tym kierunku 
akcja zostanie u\\'ieńczona pomyśl­
nymi wynikami". 

:II- • * 
Zjednoczone Zakladv Przemysłu 

Kapeluszniczego oddział "A" w 
zwil'\zku z naszą korespondencją z 
dn. 1 lutego br. pl. "Brak ubrań o­
chronnych przynosi straty w pro. 
dukcji" wyjaśniają, co następuje: 

stały w tCl'minit.'. ob. KwaDi~z i Dyrno;?ki. śeiwie l1al~:i:y mlL mę do wypłaty. Si I pe}lni;\1lO. 

"Komunikujemy uprzejmie, ze po 
wyższymi brail:aml zainteresllwalu 

Zenobia Sawicka się obecn.a. na terenie fabr.vki Dy-
kOJ:ei:\pondent fabryczny rektor ~ocJalny CZPO, ob. Zającz-Z powodu brah-u fachowcóW. nie były C . .Rykała Wlerzyc kaf!Jel'owl. 

Poez~)tk(1wo wyniki naBzej pracy, 1 łą, fllk~U rll'~otm.i~y mus.zą na SłOW@J 

.... _l!'!!!!!!~ _________ ..... ,J wielki1:l. ale DO zot:2'anizowamu JłrPMPI. W rubrykach lis.t ułac:v, mldB.w:;t,- . kowska l przyrzekła braki te w nai 
Il PZPB w Rud"ile Pab. I bliższym cza,sie usunąć". 
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o charakterze naszej rewolucr Chiny Ludowe w odbudowie 

(Na marginesie VI numeru "Nowych Dróg") 
1/1 Plenum KC IP?JP~ postawiło Trzy podstawowe cechy 
~d całą ~, IJailro lZ.aSad- d kl· 

mczy problem :- zagadnienie ~uJ- y tatury pro etarlatu 
IWŚCL Jest !rZe'CZą oexyrw'lstą, że dykta-

tym względzie oka·za,ły naszej PaT­
tU WKP(b) i Biuro In1'ormacyjne. _ 

Ana.lim naszej rewolucji wykazu­
.le, że miała ona charekter klasowo 
jednorodny IZ wielkIł Rewolncją Paź 
d7llem1lkow~ że nosi ona charak­
ter rewolucji soojalistYCl'lll1ej l że 
państwo na.w:e - demokracja ludo­
lwa - jest odmia.ną, dyktatury pro­
letar.iatu. Trzeba jedna.lc JH)dkreślić. 
że !istnieją pewne róinice między 
ReWOlucją Paździemik()Wlł i ra­
dziecką formą dyl,tatury proleta­
riatu z jednej silrony, a naszą re­
wolucją l demokracją ludową -
z drugiej. 

ReaS'1lmuj~ tę część DllJlZYeh r~­
ważań: smrierdtmmy: !l'eW1ł!ucja na­
sza ma c.harakter socjalistyczny. 
państwo' nasze jest formą, dyktatu­
ry prolet&riatu - pewne odrębno­
śCi od formy radzieckiej są wyni­
kiem konkretnych warunków histo­
rycznych li u podstaw jej leży nie co 
inneglł, Jak właŚllie wszechstronna 
pomoc ił oparcie się na. doświadcze­
niach J osiągnięciach zwyclęsk~ej 
dykta.tuTY proletariatu w ZSRR. 
Zwycięstwo ZSRR nad hitleryzmem 
i pomoc ZSRR były niezbędnymi 
wlU'Unkatmi rli\vycięstwa naszej re­
wolucji. 

Taw~z Bierut wykazał, te tt1..lira proletariatu w ZSRR rpntybra­
praktyka, dzięki której do Partii ła inną fO\rmę, niż w kTajach demo­
mogły się pl"Udostać elementy wro- Gcracji [udo'Vliej. Nie ma d'\'1óch zdań, 
pe, praktylta 'Powodująca zaśmie- że z tej il'óimIicy między Il'adzie<lką a 
cenie części a1Jla<ratu partyjnego l demokr~yc=o -. !ludową ~ormą dy­
państwowego, praktyka umożliwia- ik.ta~ury IProleia'I"latu :-yymka ~reg 
Jąca działalność prowoltatorów, • wa1zuyah k~se~~~nOJl, o. ktorych 
szpiegów i dywersantów. nie bYłal.n:orw~ .będ7)le a::1ze.l; • Ale me. ule~a 
b:ynajmniej c(ZymŚ lJrzYpadkowym. JroW:llCZ wą'bpllrwosc'l1,. że w IstoCIe 
nie była wynikiem indY"". '.idualnych II sweJ. w SwYm msadmezy~ oharak­
CZY przYPadklJWych błędów tych te;ze It~aslJWym - I1l'1Zt)wrot ~po~ecz 
czy innych lud7A. Praltty'ka ta była! 1.tS, doJ.O'1lany w naszYll~ kra~u ~st 
związana z prawicowym J lIlacjol1a- ,J~dnoro~y z Rewo~lIcJą PazdZ'ler­
Hstycznym ~dchyleniem (td marksi- ł nlko~ą" ze demokracJa. lu.dowa wy­
stowslto - lenjnowskiej linii parm., pełma podsta:wowe funkcJe dykta­
Realizacja. więc postulatu czujności tury proletar~atu 1 jast formą dykta 
partyjnej wymaga przede wszyst- tury proletarIatu.. . •. 

Zwycięstwo ZSRR nad 
hitler'j/zmem i pomoc ZSRR 
- warunkiem zW'j/dęstwa 

naszej rewolucji 

o jnnych kwesUach 7iWią.zanych 
z omawianym llagadnieniem będzie 
mowa w następnym artykule. 

Gustaw KańskL 

"Swiątynia Nieba" - najpiękniejsza budowla Pekinu - Po naprawie­
niu uszkodzeń, zadanYCh jcj przez uciekające bandy Czan" Kai-szeka 
- znów góruje nad wolnym miastem - w całej swej okazałości, 

l.im wyjaśnienia, na czym polega Towarzysz Stalllt u~, ze isimeJą 
szkodliwość ł niesłuSW10ść prawico- trzy po~st.awowe cechy dyktatury 
wego ,odchylenia, na obnażeniu jego llroletar.latu: . 
źródeł po to, by je ostatecznie prze- 1 ~horzYstame wła~y proleta­
zwyciężyć, po to. by uodpornić ma- .' rlatu W celu zdławl~nia wyy,y­
!;y partyjne w jch codziennej walce sl.~lwaczy. w celu rozwOJU rewoJu-

Po pierwsze, o ile Rewolucja. Paź­
dzie.rllikowa dokonana. została wY­
łącznie siłami robotników i chłopów 
imperium rosyjsldego, o tyle rewo­
lucja nasza u!lJlll'iJiwiona została 
c1zięki pomocy i sile ZSRR i jego 
Armii. U źródeł na~~ej ['ewolucji 
leży splec~nie się już w czasie oku­
pacji walki narodowo _ wyzwolel1-
czej (Z walką rewolucyjną przeciw­
lm l{apitalistom i obszarnil.om. 
W końcu trzeba 'Podkreślić. że o ne 
w ZSRR dyktatura proletariatu u­
formowana :zostala państwowo na­
tychmiast, o tyle U· nas krystalizo­
wanie się państw {)owe dyktatury 
proletariatu dokonywało się w dłu­
gotrwałym procesie. 

Krótsza droga do dohrohytu 
!przeciwko wszclliim próbom ze- CJl . 
pchnięcia łch ze slusZ11ej linii. 2 ",!,ykorzystame wład~y. p.roleta-

rlatu w celu utrwalema Jego so 
juszu z masami pracującymi i wy­

Konieczność wzmożonej oszczędności i racjonalnego 
gospodarowania każdq złoiówkq 

Źródło ideologiczne 
odch'j/lenia prawicowo~ 

nacjonalistycznego 
W czym 1kw: źródło ideologiczne 

:prawicowo - nacljonalistycznego od 
chylenia? W niezrozumieniu istoty 
państwa. demokraCji ludowej, w nie 
zrozumieniu charalttern naszej re­
wolucji, łdóre to niezrozumienie 
przejawiało się m. in. w pamięt­
nych nam dobrze wypowiedziaCh o 
"łagodnej rewolucji". o specyficz­
nej "polskiej drodze rozwojowej". 

W okres>ie okupacji h:ItIerowskiej 
polska klasa robotnicza pod 

kierQlwnictwem PPR toczyła wall,t: 
1Jie 1,yll;:o }ll"zeciwko hitlerowsJdemu 
clml1antowi. ale i przeciw polskim 
ikapitalistom i obszarnikom. przeciw 
polsldej reakcji, ldórej wyra·zem po 
litYCkllym była przede wszystkim 
Delegatura "r~du" Iond~rńsldego i 
NSZ. A ta walkll nie była byne'j ­
mniej "ła.gadna.". Świadczą o tym 
szubienice warszawslde, lochy Ge­
stapo, krematoria Oświęcimia. W 
ten:olt'lle stosowanym przez okupan­
ta hitlerowskiego niemałą rolt: 011-
grywał t&rol", bto. .. owany wobee re­
wolucjonistów łlo1skid\ IU-LeZ fa­
szyzm niemiet-ki - w ś(·islej w~pM­
pracy z reakcją polską. Reakcja ta 
zresztą CI błogo!lławit'ńsŁwa hille­
rowców f. sama r07-prnwJala si~ z re 
wolucjonistarnli p~przez mlJll'dy. Wy­
rzynanie oddziałów AL l sąuy lmp­
turowc. Reakcja ta 7Alrgan!zowala 
swoje własne forma.c.ie do wa.lki z 
ruchem reWOlucyjnym, takie ja.k 
np. osławiony Polsl"i Korpus Bez­
pieczeństwa (PKB). Fakty te jaskra 
wo zostały oświ.etlone m. in. na pro 
cesie Doboszyńskiego i na procesie 
"Cecylii". Sens zaś tych faktów jest 
jasny. W P()lsce toczyła się waJl{a 
klasowa 6 narodowo - wYZWoleńcza, 
krwawo tłumiona przez okupanta i 
sprzymierzoną, z 11im reaJ;:cją pol­
sl,ą - walka rewolucyjna. uwień­
czona w il"()ku 1944 7JWYcięstwem 
Zw. Radzieckiego nad hitleryzmem 
l dzięki pomocy Związku Radziec­
!{iego - zdobyciem władzy przez 
masy pracujące z kla.są robotniczą 
na czele. 

Fałszywe teorie 
przywódców odchylenia 
w tych wanmkach o "łagodnOŚci" 

rewolucji mogli mówić i mówili w 
rzeczywistości ci. którzy już w cza­
sie okupacji reprezentowali po­
glądy prawicowe. którzy choieli stę 
pić ostrze walki, rezygnując z hege 
monii ldasy robotniczej w walce na 
rodowo - wyzwoleńczej i szukając 
:np. porozumienia z dywersyjnym 
tworem londyńskdrn. jakim był 
CKL. 

Tego rod'lalju s1anowisko, 'będące 
wyrazeJtl ustępliWOŚCi i pojednaw­
czości wobec wroga l,lasowego, po­
rŁwoliło już wówczas przeniknąć do 
Partii dywersyjnym elementom 
dwójkarsldm. 

U IPOdstaw błędów pra.wicowych 
w okresie okupacji leży niezrozu­
mienie faktu. że wałka o wyzwole­
nie narodowe była walką rewolucyj 
ną, kierowaną przez ldasę robotni­
CIŁą, a zmierza~ącą do złamania ka­
pitalizmu, do zbudo<wallia Polski, 
rządzonej przez lud pracujący i w 
konsekwencji do zbudowania. w Pol 
lice społwzeństwa socjalistycznego. 

Konsekwentnym przedŁużeniem 
tego oportunistycznego systemu po­
glądów już W waa:u.nkach odzyska­
nej nieJPodległości była teoria "spe­
cyfi.:znie pll'lskiej drogi rozwojo­
wej". s,prowadzrująca się do z grun­
tu błędnego, antyletl!inowskiego uję 
cia ist/)ty państwa. demoltracji lu­
dowej. Teori:J. ta. głosiła. absolutną 
odmienność polskiej drogi ro.zwojo­
wej oel drogi radziecldej. przeciw­
stawiała demokrację ludową dyltta­
turze lJroletariatu. twierdząc. że w 
warunkach polskich dyktatura pro­
letariatu jest lliepotrzebna i nie­
wskazana. A przecież już w roku 
1917 Lenin wyraźnie wskazywał, że 
"przejście od ltapitalizmu do komu 
nizmu milsi naturalnie dać ogrom­
ną obfitość i różnorodność form po­
litycznych, lecz !istota rzeczy będzie I 
przy tym llieodzlJWnie ta. sama -
DYKTATUBA PROLETARIATU" 

zyskiwanymi 

3 wy]{orzystanie władzy proleta­
riatu w celu zbudowania so­

cjalizmu. 
Czy funkcje te są wykonywane 

pnz.ez demokrację ludową? Nikt chy 
ba nie wąt4)i, że demokracja ludo­
wa stosuje cały arsenał środków do 
dlawienia oporu Il"CSQltek klas wyzy­

W ustroju socjali.stycznym i demokracji ludowej droga do do­
brob~·tu szerokich mas pracując :\'I:h prowadzi lJoprzez nieustanny 
rozwój gospodarki narodowej. świadczy o tym bogate doświadcze· 
nie zwycięskil'go budownictwa socjalistycznego w Związku Radziee 
kim, świadczą równil'ż o5iągnięcia krajów demOKracji ludowej. w 
ich liczbie także i Polski. 

skujących. 

Jeśli chod7i o SO}U5.Z z masami 
pracującymi - !prz.ede wSzy'Sltkim 
z pracującym chłopstwem - to 
przypomnijmy tylko reformę rolną. 
polityltę opłac-alności }łroduktów 
rolnych. akcJę przemysłową dla 
wsi, {lśrodki maszynowo _ traktorro­
we, o(ldlużenie chłopstwa. tlosbr­
czenie mu nawozów sztuc1Zllych i -
w l(ońcu - stworzenie warunków. 
umożliwia,jących chłopom pracują­
cym zrzeszanie się w spółdzielnie 
IH'odukcyjne i wyzwolenie się przez 
to raz lUt zawsze Qd wyzysku kapi­
talisty wi ejsl<i ego. W końcu zaś -
jeśli chodzi o budowę socjalizmu -
władza nasza spełnia funkcje dykta 
/tury proJeta>r~utu. na.cjonaJlitllując 
pl"Zl'my"ł i prowadząc politykę, 
zmierzają<>ą do rozwoju l utrwale­
nia so('jalisLYCtIlIly('h podstaw oas&ej 
gosPild IIrkl. 

W ZSRR burżuazja i obSfZaiI'nicy 
oraz ich organiwcje poli.tyczne roz­
bite zostały natychmiast. Stary apa 
rat zdruzgotany został od pierwsze­
go dnia i na jego miejsce powstał 
radziecki. U mas, staryalparat zła­
manv został n,ie w pełni il nie na 
wszyslkiC'h odcinkach, a niektóre 
slare instytucje istnieją do llziś. No 
sicil'le prawicowego odch,Vlenia, wi­
dząc tę oiliniennobć, starali się ją 
pogłębić i uwiecznić teorią "specy­
ficwej polskiej dr«>gi". My zaś -
widząc tę różnicę - zdajl'lnY sobie 
sprawę, że wprawdzie forma demo 
kraeji lu d owe.j jest dla nas naj{Jo­
godniejsza, ale że zawiera ona pcw­
ne ujemne strony. Istnienie - jak 
mówi tow. l\>Ii.uc - "ogonów" stare­
go apa.'l"atu 11 nas stwarza. pewne nie 
bezpieczeństwa. Prawicowe cdcbyle 
nie, negując Lstotną treść naszego 
państwa, zamykało OCILY l1& te nie­
bezplec·zeńsiwa. a. przez to wzmac­
niało je. My, wIdząc i ro.zumiejąc 
je, potrafimy je zwa.IC'LYć w tempie 
ZjJodnym ze specy.f!icznyml warun­
ka.mi naszego ](;rajll. 

Co ujfzymy 

/ 
Wielkie znaczenie dla przyśpiesze 

nia rozwoju gospodarczego posiada 
nieustanna walka z wszelkiego ro· 
dzaju marnotrawstwem, walka o 
wzmożone oszczędzanie, o jak najra 
cjonalniejsze i jak najwłaściw,;ze wy 
korzystanie każdej zlotówki przez 
wszystkie ogniwa gospodarld naro­
dowej. Jednym z jej przejawów jest 
dążenie do przyśpieszl'nia ob:egu 
:5rodków obrotowych uspolecznio­
nych przedsiebiorsLw. 

Wielki sukces hutników 
Właśnie przed trzema miesiącami 

z taką inicjatywą - uwolnienia z o­
biegu poważnej sumy, bo wynoszą­
cej 1 miliard złoty~b, wystąpiła za· 
łoga Hajduckich Zakładów Hutni­
czych. Pięrwsze w Polsce tego rodza 
ju u iłowania na równie wielką ska­
lę, a oparte na wielkich w tej dzie­
dzinie osiągnięciach Związku Ra­
dzieckiego, już po kilku tygodniach 
przyniosły wielki sukces. Jak windo 
mo. załoga Hajduckich Zakładów 
Hutniczych zobowiązanie swe wyko· 
nała na dzień 31 grudnia ubieg!ego 
roku w 200 procentach, zw.<tlniając 
środki obrotowe na sumę 2 miliar· 
dów złotych. 

Ja·kie v.naczenie miało w Itym ~ 
nie neczy w'kazywanie przeJ: no­
sicieH prawicowego odohylenia od­
rębno:c'i pol~~iej drogi od drogi ira­
dzieckiej? Za teodą tą. kryła ~ę 
nieufność do 7..sRR.. dążenie do 
llI"'Leciwstawienia nas-uj dr~­
drodze ZSRR, leżało negowanie liO­

cjalistycznego charakten\ naszej re­
w()luc\i'i i naszej drogi rozwojowej. n a pólkach księgarskich Teoria ta orientowała się nie na 
korzystanie z dQświadczeń radziec­
kich w nllJszym Ibudownicl.wie. lecz Państwowy Instytut Wydawniczy l Oddzielną serię stanowić będzie 
na !pnedwstaW'i,anie się tym do- planuje na rok 1950 i lata następne, "Biblioteka Utworów Dramatycz­
świadczeniom, orientowała się nie obok cennych nowości literatury pol nych", która obejmie nowe przekła· 
na zaostnanie walk!i klasowej. leclZ skiej i obcej, wydanie szeregu publi- dy Ajschylosa, Szekspira, Gorkiego, 
na pokotiowe wrasltall1ie w socja- kacji seryjnych, które zapoczątkuje Ostrowskiego, Shawa i in. 
lizm elementów kapitali$tycznych i .. Biblioteka Myśli Postępowej". "Biblioteka Klasyków Obcych 1 Pol 
ich agerutórw. Logicmym następ- V\T skład tego cyklu wejdą prze- skich", stanowiąca dalszy z cyklów 
stwem tego musiało być dopuszc.ze- kłady i prace oryginalne prekurso· PIW, obejmie pelne wydanie (już 
nie do aparatu państwowego i par- rów myśli postępowej, począwszy od rozpoczęte) dziel Sienkiewicza. pierw 
tyjnego elementów wrogiCh klaso- Lukrecjusza aż po Frycza Modrzew- sze krytyczne zbiorowe wydanie 
wo i wytworzenie atmosfery demo- skiego i Staszyca, rosyjskich myśli- dzieł Fredry, jednotomowe zbiory u· 
bilizacji p~litycmej i ideologicznej. cieli Hercena, Czernyszewskiego, ma- tworów: Kochanowskiego, Potockie· 
Linia t.a, nie przecięta. w porę, nie- teriallstów niemieckich Feuerbacha i go, Mickiewicza, Słowackiego i Nor­
uniknienie doprowadziłaby do ZWY- in. Publikacje te będą zaopatrzone we wida, zbiorowe wydanie dzieł Tol­
rodllienia. w duchu 'titowskim i do wstęp i komentarze. stoja oraz rosyjskiej literatury pa­
restauracji ikapitalizmu. NiebelPie- Interesującą pozycją w planie wy- miętnikarskiej. Z zakresu nauki o li­
czeństwu temu zapobiegła. Partia. dawniczym PIW będą zarysy historii teraturze serię zarysów bibliograficz· 
zapobiegło Plenum Sierpniowe. któ kultur ZSRR. Anglii, Francji, Hiszpa- nych zamknie zbiorowa praca nad 
re rozbiło odchylenie prawicowe i nli, krajów bałltańskich i skandynaw słownilciem terminów literackich. 
na.cjonaIistyczne, zapobiegło Plenum I skich oraz równolegle z tą serią wy- Przewidziane jest też m. in. pełne 
Listopadowe. Nieocenioną pomoe w dawane zarysy historii tych krajów. wydanie listów Chopina. 

To wspaniałe osiągnięcie hutni­
ków nie tylko świadczy wysokim 
poziomie zrozumienia przez nich za­
gadnień naszej gospodarki narodo­
wej i ich głębokim uświadomien.iu 
politycznym, ale nakłada zarazem 
na cały polski świat pracy obowią­
zek podjęcia ich inicjatywy, Ilbejmu 
jącej wszystkie odcinki obiegu środ 
ków obrotowych, li więc zaopatrze­
nia. produkcji, magazynowania izby 
tu. W tej ogólnopolskiej walce o 
przyśpieszenie naszeg'o rozw()ju go­
spodarczego nie może róvl'llieź za­
braknąć naszych włókniarzy. najlicz 
niej~zych przedstawicieli świata pra 
cy Łodzi i województwa. 

Pierwsze kroki 
w· "bawełnie" 

Pierwsze kroki w tym kierunku, 
jeśli idzie o odcinek produkcji, C7Jy­
ni już m. in. przemysł bawełniany. 
W tej chwili rozpTacowywane ią 
dwa zasadnkze zagadnienia - skró 
cenili. cyklu produkcyjnego i 'lm niej. 
. zl'nin normaty,,·~w zllpasów bUrO\)­
cowych i miedzyolleracyjnych. 

Trzeba tu z miejsca powiedzieć, 
że zagadnienie skrócenia cyklu pro 
dukcyjnego, niewątpliwie związane 
z modernizacją naszych zakladów 
pracy, nie koniecznie musi być roz­
wiązane wyłą.,cznie na drodze zasto­
sowania nowoczesnych maszyn. Prze 
konały o tym próby, podjęte i reali­
zowane w Państwowych Zakładach 
Przemysłu Bawełnianego Nr 21 IV 

Łodzi. Rezultaty, do których dąży­
my mogą być osiągnięte k<»llztem nie 
wielkich nakładów finansolvych i 
drogą przeróbek dotychczas pracują 
cych maszyn. Takie ulepszenia w 
PZPB Nr 21 doprowadziły do skró­
cenia procesu produkcyjnego w l)l'zę 
dzalni drogą wyeliminowania jedne­
go z ogniw produkcyjnych - gru­
bych wrzeciennic. Finansowy rezul­
tat tego - to mniejsza suma toienię 
dzy, potrzebna do obłożenia surow­
cem maszyn, czyli inaczej mOWląc 
- te same rezultaty produkcyjne 0-

siąga się przy zastosowaniu mniej. 
szej liezby maszyn, a więc przy 
mniejszych kosztach produkcji. 

Innego rodza.iu próbą. skrócenia 
cyk1u produkcyjnego w zakładach 

Agrobiologia rewolucyjna nauka 
Miczurina i ~ysenki 

Wsteczne. poglądy w biologii tzw. neodarwinistów • 
I genetyków 

Współczesny Darwinowi Jan 
Grzegorz ;Mendel (1822-1884). 
duchowny austriacki, który zaj 
mowa! się również przyrodo­
znawstwem, poczynił badania 
nad krzyżowaniem roślin i zwie 
rząt. Zwłaszcza słynne były je­
go doświadczenia nad krzyżowa 
niem pewnych odmian grochu 
oraz ślimaków. W doświadcze­

niach tych Mendel wykazywał, 
że pierwsze pokOlenie stanowią 
mieszańcy. Następne pokolenia 
rQzpadają się: część ich jest po 
dobna do pierwszych przodków, 
a część tworzy mieszańc6w na 
stałe. Przy czym mieszańcy nie 
zawsze posiadają w równej role 
rze cechy swoich rodziców: u 
,jednych przeważają pewne ee­
chy jedncgo z roelziców, u. in-. 
nych zaś drugiego. Mendel Ujął 
to występowanie i dziedziczenie 
pewnych cech w matematycZ11e 
stosunki liczbowe. W ten spo­
sób powstało tzw. pl'awo Men­
dla, a biologów, ldórzy je prze 
jęli nazwano mendelistami. 

Mendelizm poczynił pierwszy 
wyłom w mat~rialistyczllej nau 
ce Lamarka 1 'arwina. której 
podstawa był dobór naturalny 

oraz oddziaływanie warunków 
zewnętrznych na zmianę roślin 
i zwierząt. 

O wiele dalej poszli burżua­
zyjni biolodzy. którzy oparli się 
na prawie Mendla. Są to tzw. 
neodarwiniści, a naukę swoją 
nazwali genetyką. Wzięli oni 
zupełny rozbrat z nauką Lamar 
ka i Darwina. Cała ich teoria 
jest skrajnie reakcyjna i idea­
listyczna. 

August Weisman, zoolog nie 
miecki (1834-1914), twierdzi, ze 
cechy nabyte przez żywy orga 
nizm w ciagu życia nie mogą być 
dziedziczone. Jako dowód przy 
taczał swoje doświadczenie nad 
myszami, kt6rym zaraz po uro­
dzeniu przez dwadzieścia z gó­
rą pokolel1 obcinał ogony, a po 
mimo to rodziły się myszy ogo­
niaste. Według Weismana tyl­
ko komórki rozrodcze rodziców 
są tym czynnikiem (determinan 
tem), który tworzy nowY orga­
nizm.W plazmie rozrodczej ga­
tunku znajdują się wszystkie 
dobre i złe ccchy poszczegll!­
nych osobników, Zmiany zacho 
(1zące v.' ciągu życia osobnika 
nie mogą, zmienić jego komórek 
l vlazmy rozrodczej i nie mo-

gą mieć wpływu na .zmianę (u­
lepszenie) gatunku. 

Burżuazyjny przyrodnik an­
glosaski, l\1:organ, odrzucił na­
wet jedność cielesną organiz­
mu. Wedlug niego każdy oso­
bnik składa się z dwóch sub­
stancji: ze śmiertelnego ciała 
i z nieśmiertelnej plazmy roz­
rodczej zawartej w narządach 
płciowych. Plazma ta nigdy 
nie ginąc przepływa przez poko 
lenia śmiertelnych osobników, 
którzy są właściwie tylkO żywi 
cielami i nosicielami wiecznej 
substancji rozrodczej. Wartość 
osobnika jest zupełnie laleŻDa 
od wartości plazmy rozrodczej 
gatunku. Ta teoria zerwała już 
zupełnie z prawdziwą nauką i 
stanęła na sta.nowisku ciemnego 
mistycyzmu. Na skutki nie trze 
ba było długo czekać. Germall­
scy i anglosascy reakcyjni po­
litycy uknuli na pOdstawie tak 
pojętej biologii teorię rasizmu, 
którą rozwi.nął i w biestialski 
slJOsób stosował hitleryzm. 

Historia genetyl.i uczy jak z 
badań austriackiego zakonnik;!. 
nad krzyżowaniem grochu, u­
cz~ni. wysługujący się imperia 
!izmowi, wymc:drkowali swoje 

teorie o wyższych i niższych ra 
sach. 
Cała ta burżuazyjna i reak­

cyjna biologia pod nazwą ge­
netyki przyniosła ogromne szko 
dy, nie tylko dlatego, że stała 
się pseudo-naukową pOdwallną 
dla ludobójczych' teorii hitle­
rowskich, lecz również dlatego, 
że była zupełnie bezpłodną dla 
produkcji rolnej, ponieważ we 
dług niej gatunku nie można 
było zmienić. 

~bteż rolnicy - praktycy, 
gdy starali się wyhodować po­
trzebne gatunki roślin lub zwie 
rząt, nie mając wskazań od nau 
kowców, prowadzili hodowlę 
omackiem, czekając na przypa­
dek. Była to droga trudna i po 
wolna. 

Nigdy jeszcze pomiędzy uczo 
ną teorią i praktyką życia nie 
było takiej przepaści. jak po­
między genetyką i rolnictwem. 
Ta. przepaść została dopiero za 
sypana. i wyrównana przez agro 
biologię Miczurina i Łysenki. 
Ale walka była ciężka. Genetyś 
ci uplasowali się we wszystkich 
wyzszych uczelniach, objęli ka­
tedry biologii i z wyżyn swej 
wiedzy zwalczali każdy głQS 
przeciwko genetyce. B. B. 

bawe.łll.iann~~h, a co za tym idzie, 
przyspleszema obiegu środk6w o­
brotowych, to usiłowania skrócenia 
procesu bielenia materiału w wykol\ 
czalniach. 

Mniejsze zapasy 
i lepsza jakość 

Zagadnieniem rozwiązywanym pó­
dobnie, jak i pierwsze, w PZPB Nr 
21, jest zmniejszenie normatywów 
zapasów. Osiąga się to przez star.­
daryzację produkcji w danym zakła· 
dzie. Co ona oznacza wykazuje pro­
ste rozumowanie: jeśli tkalnia pro· 
dukuje kilka różnych artykułów, to 
suma normatywów zapasów jest 
wówczas znacznie wyższa ar.;żeli 
wtedy, kiedy produkuje si~ tylko je­
den artykuł. 

Na tym odcinku dotychczas nie 
wiele zrobiono - związane to jest 
z wymianą parku maszynowego i dla 
tego też nie może przybierać wiel­
kich rozmiarów bez uszczerbku dla 
ilości produkcji i ze względu na. zwią 
zane z tym koszty. Przedsięwzięcie 
zasługllje jednak na stopniową ak­
cję, bo poza zmniejszeniem norma­
tywów zapasów przynosi jeszcze in­
ne korzy'ci. Produkcja jedne~o as:>r 
tymentu zapewnia bowiem coraz bar ' 
dziej . pog1ębiającą się kwalIfikację 
robotmka, co z kolei wpływa i na 
jakość produkowanego materiału. 

Na. przykładzie PZPB Nr 21 nie 
wyczerpują się usiłowania, zmierza. 
jące w kierunku poczynienia tego 1'0 

dzaju oszczędności. Naukowcy z Po 
litechniki Łódzkiej otrzymali szereg 
zadań, zmierzających do wynracowa 
nia pewnych ogólnych wytyc~nych z 
uwzględnieniem poszczególnych ty. 
pów maszyn, znajdujących się w fa­
brykach przemysłu bawelniallego. 

Trzeba wszystkich 
pobudzić do inicjatywy 
Są to zagadnienia, które nie powin 

ny być obce żadnej załodze fabrycz. 
nej. racjonalizatorom i personelowi 
technicznemu. Przed wszystkimi 
stoi zadanie przyczynić się drogą 
usprawnień technicznych do lepszego 
gospodarowania. naszym ogólnonaro-
dowym mają.tkiem. . 

Trzeba, by wszyscy rozumiell zna­
czenlie przyśpieszenia obiegu śro~ 
ków obrotowych 'IV każdym przedsię 
biorstwie. Im szybciej będą krąży­
ły te środki obrotowe przcz stadia, 
zaopatrzenia, produkcji i zbytu, im 
hTótsZY będzie cykl obrotowy, tym 
szybszy będzie rozwój gospodarczy 
naszego państwa. Każda złctówka 

wcześniej zwolniona i wcześniej ""łą. 
czona do powtórnego obiegu, będzie 
dzięki temu w tym samym okresie 
czasu częściej użyta, aniżeli było to 
przed skróceniem cyklu obrot<iwcgo. 
A to oznacza, że za te same pienią. 
dze, które przedsiębiorstwo ma do 
swej dyspozycji, może więcej llIZ po 
przednio wytworzyć i zbudować. 
Usiłowaniom usprawnienia. proce­

sów produkcyjnych winna więc j~_ 

dnocześnie towarzyszyć inicjatywa 
pracowników l'óżnych działów kaźde 
go przedsiębiorstwa, zmierzająca 'IV 

kierunku upłynnienia zbędnych i nie 
potrzebnych remanentów, możliwie 

szybkiego zbywania gotowej produk 
cji i inkasowania należności od od­
biorców. 

Pobudzanie tej inicjatywy, czuwa 
nie nad sprawą jej realizacji· - oto 
zadanie, stojące przed każdll organi 
zacj:} partyjną, przed każdą radą 

zakładową. Trzeba wszystkich u· 
świadomić i wszystkich przekonać, 

że wspólnym wysiłkiem, roztropną 

i racjonalną gospodarką na każdym 
kroku, wspólnie przyśpieszamy nasz 
rozwój gospodarczy, skracamy na. 
szą drogę do dobrobYt.u szerokich 
mas pracujących. 

Stanisław Kosicki 
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Kronika .~ Radomska W 
WA2NtEJSZE TELEFONY 

10 - Straż Pozarna 

roku 1950 wzrośnie produkcja rolna Piotrków 
wzywa Radomsk o 

Dla uczczenia Międzynarodo­
wego Dni,a Kobiet, przYlPadają-

11! ~ Urząd Bezp. Publiczn. 
12 """:'" ,.Głos Radomszczańsld" 
12 ~ R. S. W. "Prasa" 

w powiecie piotrkowskim 
Doniosłe ucllwolV o.tqUJu rolnego 

cego w dniu 8 mar·ca, Inspektorat 
Kobiecy Zarządu Powiatowego 
ZSCh. w Piotrkowie wezwał do 
współzawodnictwa międzypo­
wiatoweO"o Radomsko. 13 - Powiat. Komenda M.9. 

35 - Komitet Powiat. PZPJl. 
51 - Miejski Komisariat MO. 
91 - Starostwo Powiatowe 
50 - Szpital Powiatowy 

163 - Pogotowie Ratunkowe 
PCK. 

KIN A: 
Kino "Wo1nośe'. - Od dnia 15 

bm. wyświetlany jest film produk 
cji czeskiej pt. "Wilcze doły". 

~dres Redakcji i Administracji 
.,Głosu Radomszczańskiego" 

Radomsko, ul. Reymonta Nr 39 

W pierwszej połowie lutego 
odbyła się w Piotrkowie narada 
aktywu rolnego, na której omó 
wiano plany gospodarcze dla po 
szczególnych gmin naszego po· 
wiatu w roku 1950. U dział w na 
radzie wzięli nuędzy innymi: 
Inspektor Urzędu Wojewódz~ 
kiego, Starosta Powiatowy, 
Gminni Instruktorzy Rolni, In­
struktorzy Poradni Zywienio· 
wych, pracownicy Oddziału RoI 
nictwa i Reform Rolnych oraz 
przedstawiciele PZPR, ZSL, 
ZSCh., PGR, PZGS i Klierow­
nictwa Robót Wodno - Melio­
racyjnych. 
Omawiając plan gospodarczy 

dla powiatu piotrkowskiego w 
roku bieżącym. agronom powia 
towy Jerzy Pocztar stwierdził, iż 
produkcja rolna w porównaniu 
z latami ubiegłymi znacznie 

w:;rośnie na naszym terenie. -
Rok bieżący jest pierwszym 

rokiem Planu Sześcioletniego­
powiedział mówca - i dlatego 
musimy zmobilizować nasze 
wszystkie wysiłki, by pomyśl­
nie wypełnić stojące przed nami 
poważne zadania. 

\"V dyskusji nad planem go­
spodarczym stwierdzono, że w 
pewnych dziedzinach jest moili 
wość wykonania go z nadwyż­
ką. W związku z tym postano­
wiono w zakresie produkcji ro­
ślinnej r- przystąpić do wykona 
nia zadań przez kwalifikację 
zbóż, selekcję ziemniaków. tępie 
nie chwastów i szkodników. 
zwiększenie baz paszowych, wy 
konanie planowanych robót 
wodno - ~elioracyjnych oraz 
rozszerzeme upraw roślin pa­
stewnych. w zakresie produkcji 

U[ja letnia na ternie JowialU ra~omu[lań~~ieu 
Prace organizacyjne są już w pełnym toku 

Alkcja letnia w bieżącym roku 
obejmie sv.'Yffi zasięgiem około 
5.100 dzieci z Radomska i in­
llych miast naszego powiatu. Na 
kolonie zostanie skiero ... vanych 
80 procent dzieci robotników, 
10 pr~. dzieci pracowników U· 

mysłowych. 5 proc. sierot i pół 
sierot oraz 5 proc. dzieci drob­
nych rzemieślników. 

Jeśli . chodzi o akcję letnią na 
wsi, to szczególny naósk zosta­
nie położony na rozbudowę dzie 
Clmców sezonowych. które odcią 
ią matki od opieki nad swymi 
dziećmi w miesiącach lipcu i sier 
pniu. a więc w czasie żniw. W 

okresie tym dzieci będą przeby~ 
wać 'IN dziecińcach pod opieką 
wychowawczyń, gdzie otrzyma· 
ją odpowiednie wyżywienie. 
D:ieci w wieku szkolnym wy ja 
clą na kolonie letnie, 

Referat Opieki Społecznej 
przy Inspektoracie Szkolnym w 
Radomsku przystąpił do organi 
zacji akcji letnie.j już w styczniu 
br. przez.wyjazdy w teren tutej~ 
szego powiatu, dla badania miej 
scowo·ści w których będzie moż 
na urządzić pod względem kli­
matyc:;nym kolonie i dziecińce. 

W tej akcjj wziął również u­
dział powiatowy lekaTz, który 

Z wyborów do wład~ ZSCh 

badał warunki higieniczne i zdro 
wotne tych miejscowości, aby 
dzię-ki temu zapewnić dzieciom 
wszelkie wygody w obranych 
miejscowościach. 

W wyniku kilkutygodniowej 
pracy Referatu Opieki Społecz~ 
nej zostały wytypowane nastę-­
Plljące miejscowości na kolonie 
letnie: Bąkowa G6ra., Rado­
szewnica, Makowiska. Kobiela­
ny Wielki,;:, Dubidze i Skąpa, 
p~:>nadto kolonie zostaną zorga­
lllzowane w góracn. w okoli­
cach Kudowy oraz 11a Mazu· 
rach. 

K.T. 

zwierzęcej - osiągnąć większą 
wydajność mleka przez produk 
cję większej ilości pasz, zwięk~ 
szyć ilość pogłowia bydła. oraz 
dążyć do osiągnięcia przeciętnej 
rocznej wydajrtości 1.700 litrów 
mleka z jednej krowy. W zakre 
sie hodowli trzody chlewnej za 
daniem hodowcóW będzie zwię~ 
kszenie wagi żywca do. 135 kg. a 
w zakresie hodowli owiec o­
siągnięcie przeciętnej wydajno­
ści 1,4 kg. wełny ze sztuki. Po­
nadto zwiększona zostanie wy­
datnie pł"odukcja drobiu i jaj 
przez wykorzystanie należyte 
gromadzkich grup hodowców 
drobiu i zespołów współzawod­
nictwa wychowu i pielęgnacji 
drobiu. 
'w pełnym zrozumieniL znacze 

nia rozwoju spółdzielczości pro 
dukcyjnej i wyższości form go­
spodarki zespołowej nadgospo. 
darką drobną narada postanowiła 
wraz z całym aparatem Państwo 
wej Administracji Rolnej oto­
czyć spółdzielnie produkcyjne 
fachową opieką i brać stale u~ 
dział w pracach organizacyj­
nych spółdzielni. 

Ponadto zobowiązano się jed­
nomyślnie organizować cz~ściej 
narady pracowników PAR, 
Z~Ch, Gminnych Spółdzielni, 
PGR i nauczycieli szkół rolni­
czych. Dla podniesienia zdro­
wotnOŚCi pogłowia inwentarza 
żywego i jego produkcyjności 

postanowiono przeszkolić do 
końca marca br. 267 przodowni­
ków weterynaryjnych, stale do­
szkalać JUZ pracujących przo-

Za _alq udzial hobiet -
nif;!Jdoltateczna aktI.lUJDO.#Ć 

Bogacze pr6buJą rozbijać 
",'odzieżg 

zebrania . 
Począwszy od połowy stycznia trv/ają na terenie na jemy natomiast bardzo mały 'nia, że .,jest zle". Jest to rze,cz 

s:zego wojewOOzt'-va wybo l'y do władz Gromad?lkich Kół ud~ał w wybor~ch kobiet wiej zrozumiała, nic innego jak próba 
Związku Samopomocy Chłopskiej. Do chwili obecnej wybo SklCh., Poza powIatell: koneckim. rozbijania zebrania i Związku. 
ry odhyły się już w polowie gromad naszego wojewódz \V ~torym do zarządow groma- A.le mał?!o!ni i śre~niorolni chlo 
twa. Postarajmy się pl'zeto pokrótce dokona.ć pr7.eg'lądu ~~~lCh p?,wołah110 25 pyocehnt ko pl parahzu. Ją te proby w formie 
d t h " b' ok'; , . le., w lI~nyc pO\1ltlatac pro~ I zdeeydowanej, medytując nie 

o yc czasowego pr7..e le:=,1.1 a: .CJ~ V:-borcze). . cent ~en.Jest sto~ul1k~~vo bar-l nad tym czy je~t źle czy dObrz-e, 

downików oraz dwukrotnie w 
ciągu roku przeszczepić trzodę 
chlewną przeciw różycy i. prze' 
szczepić conajmniej 100 tys, 
sztuk drobiu przeciw pomoro-
WI. 

Kobiety z Piotrkowa zobowią 
zaly się uaktywnić Gminne Ra­
dy Kobiece i Kola Gospodyn 
\Viejskich, zorganizować koła 
crospodyń we wszystkich wsiach 

Na zakończenie przedstawicie- ~półdzielczych, ' oto.czyć je opi!' 
le poszczególnych gmin przyjęli ką, wciągnąć kobIety do grup 
wezwanie gminy Krzyżanów do hodowców i plantatorów, zorga 
współzawodnictwa w wykonaniu I n~zować 25 grup wychowu dro 
zaplanowanych zadań.. (8) blu. 

Bogacze wiejscy 

bezwstydnie wYfyskiwali młodego robotnika 
Jeszcze w grudniu ub: r. zgło-\ cował w polu, pasł krowy, oprzą 

sił się do pracy w hucie "Hor- tał obejście itp. Za pracę swą 1 

tensja" w Piotrkowie młody tu nie otrzymywał zn6~ ani gro 
dwudziestopięoioletni robotnik, sza. Raz ·tylko wyzyskIwacz w 
który niedawno 'dopiero powró przystępie "do?r~go humoru" 
cil ze wsi. Początkowo nie chcial kupił mu spodme 1 koszulę. Po 
nikomu opowiadać o swej prze- dobnie jak wszyscy kułacy Ma· 
szłości, jednakże już w kilka łolepszy nie szcz.ędził chłopcu 
dni później robotnicy wiedzieli obfityc~ raz.ó,:,. NIe wystarczy­
o nim wiele. W głowie nie chcia lo m~ JU~ ~me ręką~ .. '!' ;uchu 
lo im się pomieścić to wszystko był rowmez często ktJ 1 ~ancuch, 
co iin opowiadał ob. Włady- 3 razy nawet znalazł SIę wrę' 
sław Krawczyk. O takim wyzys kach wyzyskiwacza ... młotek. 
ku człowieka przez człowieka, Krawczyk mieszkał przez cały 
w naszych czasach, nigdy jesz- czas swej "służby" u Małolep­
cze nie słyszeli. szego w oborze, tam jadał i sy-
Posłuchajmy historii tego ro' piał. Naturalnie ubezpieczony 

botnika. nigdy mot! był, nie uczęszczał 

Władysła Kr k · t . również na żadne kursy szkole-
, w awczy Jes sle. ." . alf b 

rotą. Jeszcze przed wojną los ~ll~we, m~o, lZ Jest ~~ . ~ etą 
zmusił go do ciężkiej pracy na I me potrafI r,ta,!,et odrozmc ban 
kawałek chleba. Pasł krowy u knotow plemęznych. Pewneg? 
bogaczy wiejskich i wykonywał raz,u, gdy Mał?,lepszy. pobl] 
inne drobne zajęcia w gospodar Krawc~~ka, pra'YIe do meprz~­
stwie rolnym. \"0/ okresie okupa to~noscl, chłopI~c p~stanowlł 
cji przebywał na przymusowych UCiec od s~ego cle1ll:lęzcy. Wte 
robotach w Niemczech, skąd dy losem SIeroty zamteresował 
wrócił dopiero w r. 1946. Się Ob-..yodo'\\ry: Inspektorat Pra-

, .. cy w Plotrkow1'e. Byłego parob-
Wkrotce tez zgodZił go "na ka sprowadzono do miasta w 

słUŻ'b Cc bo . B . , 
.ę. gacz ze ws; ~gaJ .w hucie Hortensj'a'f znaleziono 

pown·cele radomszczansklm, me·· . '! . 
. k· ·B d· Kr k . ł mu zaJęCIe. Ja I ran ys. awczy muslil •• .• " 
tu ciężko pracować , od . świ~u do I tak zak~mc.zyła Sl~ "t<anera 
n{)cy, nie otrzYl"nując za to żad- -parobka li. .n1ewolnIka. K~aw­
nego wynagrodzenia. J edvnym ezyk pozostil:Je. te~az pod opIeką 
"wynagrodzeniem". którego ~ig Zarząd.u. MIeJs~l'e.go ?wlązku 
dy nie szczędził mu za jego cięż- bllodz~ezy' PolskIeJ, zamtereso­
ką :pracę boga<:z wiejski, były wała SIę mm ~a~a • Zakładowa 
otrzymane przy lada jakiej 0- huty "HortenSJa l towarzysze 
kazji razy i ugerzenia. Bicie swe pracy. 
go parobka uważał bowif'nl Chłopiec przede wszystkim 
Brandys za rzecz calkiem nor· musi się uczyć - oto zgodna 0-

~alną i prawnie mu przysługu · pin!a - Jl?usi dużo wiedzieć i 
)ącą. Nic więc dz.i'wnego, że po umleć, by móc w ,przyszh1ści 
kilku miesiącach takiego trak to· walczyć wraz z innymi przeciw 
wania Krawczyk zbuntował się: wyzyskowi kułaków wiejskich. 
opuścił boga~za wiejskiego i po· Dawny parobd~, wyzyskiwa _ 
szed~ na slllzbę do l':1~n.I~a, do ny przez bogaczy, teraz już wie, 
~ruglego bogacza wlcJsluego - że chce nowego życia w Polsce, 
Stefana Małolepszego. żyó-a o jakim dawniej n":lwet nie 

Dwuletnia służba u Małolep' śnił, życia sprawiedliwego ładu 
szego była prawdziwym pic· s?cjalistycznego. Takiego życia 
kłem dla Krawczyka. Robota me tylko chce, ale będzie o nie 
była ponad siły. Krawczyk pra- nieustępli-wie walczyć. 

Oma"'iają.c przebieg w.fbo.. nalezyCle do akcJi WYbOrCZej./ ~o n.skI. . I Zl10\\ u przyczyną ale radząc tworczo nad sposo­
rów nie ·można w żadnym wy- Toteż obok v:ypadków pełnej J~st ~akt, ze zar~ądy ~rońladz-. bami zaradzenia wszelkim' nie­
padku pominąć bardzo ważne- poświęcenia pracy niektórych kl~ ~e z~praszaJą kobIet .na ze d~n:ag~niom. na odcinku życia 
g? momentu, to j:-st frekwen- członków Zal'z.ądów Gminnych. ~ralu.~ wyb?!cze, a to, dlateg~. w.leJskle~·o 1 nad usprawni e­
CJl. JeSlt ?!la na ogol do~ra. O~ na przykh .. d Bacuz'y Tomasza ze. ~le.rdzą lZ ~()ła G?spody:n mem ~zJałalnoścj zarządów gro 
se1'1NOWah~my wypadk! gdzIe I w Wo;iczycach. powiat RutHO, ,/IlIe~sklch me. n:aJą mc mad~klCh ZSCh. Mało i średnio 
n1:_ zebrama wyborcze YI: groma I gdzie 11a zebraniu złożono do- wspolnegoze ZWlązl{l~m Samo rolm tad74 nad tym jak uspra 
da.ch przychodziła cała lUdność'j kłat:11e spra.wozdanie z dotych- ??mocy. Cz~sto ~obJety same wnić działalność spółdzielni, ~ 

Ale są powiaty, gdzie czasowej działalności zarządu Jl~e chcą b:ac ud:l1ał.u w zebra, by potl'zebne wsi artykuły by W d I k' I k h l' 
~dzia! ,mieszkańców gromad l jak również dokładne plany I ~:.~ch itw.lerdząc ... ~e sp~'~w): ły spra!,rj~li\~ie ro~~el:we. a szyscy O wa I Z a o o I z m e mI 
Jest Uledostatecmy. Przykła- prac •. obserwowaliśmy wypad- Z~Ch n·e .mteresu.~ą Je, a ]~Z€ll by społdzlelma mozlwne we 
den: te~o jest p.owiat klltn~wski, ki c~k?wite~ ni~chęci i niezr~ ~lor~ udzla; t~ ~le wYPOW]~~l1 wszystkie arty~uły b1!a ~ao~a- Obrady Powiatowego Społecznego Komitetu 
gdZ.le ftekwencJa dochodzi tyl- rumlema waznosci akcji. Przy- Ją SIę W d~:sk:.sJach. Te. PlZ,!- trzona. W powIecle wlelunskIm do W Jk" Alk h r 
_~o do 85 procent. PJ<zyczyna. kładem tego jest nrezes Zarza- czyny . wY1llkaJą z tego .. ze d~ na przykład poruszano sprawę a l z o o lzmem 
tkwi w tym. że akcja uświada- du Oddziału Gmin~ego ZSCh w !ychc~asowe zarz.ądy Ule poł~- I~omitetów Członkowskich, W tych dniach pod przewod' l Społeczne Komitety do Walki z 
miają,qa - jakie znaczenie ma Buczku. powiat łaski ob. Świą. ~ły. zadn~g? 11aclsku. na akf?~ę gdyż zatrważono nawiązywanie nictwem burmistrza Raclorr.::ka. Alkoholizmem. Niewątpliwie po 
ją wybory do z31'7..ą,dów gr-1ma.. tek. klt6ry kompletńie nie inte- uswladann.aJą.cą . kObl,ety: :ue I kumoterskich stosunków przez ob, Adama Karpińskiego - od dobne komitety powstaną rów' 
dzkich kół ZSCh, nie została na resował się przygotowaniem do sta:ały s~ę '':Clą~l.1.ą.C. Je do członków Komitetów 1..e sklepo było się zebranie PO'wiatowego ni~ż w in~ych z~kładach pracy. 
leżycie przeprow'adzona. wyborów w gromadach twiel'- Z':lazku., ]ak rOWlllez ~l;~ zrozu wym i i Zarządami Spółdzielń Społecznego Kc:nitetu do \"o/al Clek,:wą mowaCJą, lk~~rą wpro· 

N:.~ n~.ożna również pominąć dząc. ż.e nie ma z t.ego realnej n11ały dosc .głębo,k~ 1'0. l Jak~ od przy rozdzielaniu towarów .• Jak ki ::: Alkoholizmem, 'w którym wadził ?RZZ ~o akCJI -..y~lki z 
i udziału ekip robotniczych -\v korzyści. Przyczyną rówmeż gt'V'va kobIeta w zyem WSi. z ~ego wynika, do rzadlwści na również wział udział delegat Ko a~kohohzme~ Jest zmobll~zowa· 
zebraniach wyborczych. Nieste llieprzygotowania się należy te- Obok małego udziału w wybo lezy Pozyty~vna o_cena <\ltych-. T .." Ole do kom1tetu wszystkIch re· 

d b ' . t cz.,«ń"'ve dz ł l ,. Z d' mltetlt W oJewodzkiego - tow. daktoro'w ga et k ,. h ty, mimo na ogół ścisł-ego powią go o wy orow Jes jt>.szcze nie rach kobiet wiejskich ob serwu- ,....,v, J . la a ;108CI arzą ow . ' z e sClennyc. 
zanfa ekip łączności z 1)OSZC:ze- dostateczne przyswojenie sobie jemy ' prawie całkowity braje Gromadzkich Koł ZSCh. Chłopi Zając. Przewodniczący PRZZ - tow. 
gÓIllyn1i gromadami ""naszego uchwał m ' Kongresu Związku zainteresowania wyborami podnoszą .skargi na .niewłaści- Po referacie tow. Zająca glos Aleksander Ostałowski zakomu 
województwa, /" zanotowaliśmy Samopomocy Chłopskiej. Nie- wśród młodzieży wiejskiej. Mb wy rozdZIał ~a~ozow sztu- zabrał ob. Kirkiewicż, który za- nikował zebranym·, iż za każdy 
zaledwie jeden przykład w po- które gromady nie są przygoto dzież zrzeszona w ZMP, tlie tył c!IDych. na me ~n~eresowanie komunikował, że Miejska Rada dobry artykuł traktujacy o za­
wiecie łaskim, gdzie ekipa robo wane jeszcze do przyjęcia na ko że nie przychodzi na zebrania ~Ię . ~rzez . czynmkl. fachowe Narodowa ł'lcznie z Zarządem gadnieniu walki z alkoholizmem 
tnicza z Pabianic na zakończe- siebie oboWiązków, jakie Kon- 'ryborcze. ale również nie bie. IstnIeJącymI na WSI gntpami Mia·sta powzięła uchwałę o za- umieszczony na łamach gazetki 
nie 'wyborów w jednej z gro- gras na nie nałożył. Toteż przed rze udziału w przygotowa.niu hodowc?w i plantatorów roślin, kazie sprzedaźy alkoholu w dni ściennej, PRZZ przyzna auto· 
mad wystąpiła z repertuarem nowymi zarządami kół groma- zebrań. Jest to objaw niezdro- ~skaz.u~ą na słabo rozwija~ącą wypłat fabrycznych. Uchwała r<?~ odpowiednie premie pie­
arty'5t~cz.ny'ln. Sądzimy jednak, dzkich sta.je powaine zadanie - wy, bo udział młodzieży w bu- SIę akCJę k~t1tura!l1o - OSwlato ta wejdzie w życie z dniem za· 111 ęzn e. 
że w dalszym etapie wyborów przygotowanie do realizacji u- dowie wsi ma olbrzymie znacze W:ą, domagaJll;c < SIę by wSzy'st- twierdzenia jej przez Powiat o- Energiczna akcja Powiatowe­
ekipy powiązafWiSzy się ściśle chwał Kongresu wszystkith· nie. k~e ~ b~a~I l dotychozasowe wą Radę Narodową· W toku go Społecznego Komitetu do 
z władzami ZSCh będą odwie- CZłOl1ków ZSCh w gromadzie. Charakterystyczną cechą te- medoclągmęcI8I wstały bezwa- dyskusji głos zabrał przedstaw; Walki ~ Alkoholizmem w Ra­
dzać w tym czasie gromady., chłopów mało i średniorolnych. gOi'ocznych . wyborów są oży- runkowo usunięte. Przed nowo ciel PRZZ W Radomsku ob. domsku powinna przynieść w 

A teraz z kolei zajmijmy się Do władz wchodzą mało i śre wione dyskusje. wywiązujące wybranymi zarządami groma.: Wałaszc::ys::, który zakomuni - najbliższym czasie rezultaty na 
pr~ebie~iem \.vyboró~ j doko~ dnio~olnichlopi oraz robotnicy się po 'vygłoszonych ref""a~ dzkimi stają przeto poważne za kował żebranym, 'i,ż w hucie drodze walki o opanowanie te­
n3.Jmy ICh oceny. MImo. prac rollU. Usuwani s~ bogacze, któ tach i składanych sprawozda- dania _ poprowadzić tak ra- szkła "Edwardów", w Fabryce go nieb~zI?i~cznego nałogu w na 
przygotowawczyeh, a WIęC od- rzy jeszcze tkwi;, W zarządach, niach. JaK: 'już wspomnieliśmy, k' . P Mebli Giętych Nr. 2 założono szym mIeSCIe. 
bytych zebrań w powiatach usuwa się ludzi którzy nieod~ na zebrania wyborcze próbują cę ół ~omadzkIch, by uch'wa ........................................................................................... . 
i województwie, zebrań przed- powiednio stawiali przed gro- przychodzić bogacze, którzy je ły powZlęte przez III I{ollgres .••••• 
wyborczych - zarządy groma- madą rolę ZSCh. Jak wspomnie żeli biorą udział w dyskusji to ZSCh zostały w pełni zrealilzo-
dzkie. a częściowo także i po- liśmy frekwencja członków ograniczają się do stereotypo. W8J1e. 
wiatowe nie przygotowały się jest na 02'ót dobra. ale ohserwu we2"o. ogólnikowe2:o na.r~ka_ 

Czytajcie "Głos Radomszczański" 



SEr, ~ -

Co pisała prasa łódzka 19 lutego 1930 r. 
STRAJK W "TOMOSTALu" 

\V fabryce wyrCl'bów me1alowych 
,. Tomos taJ" \V l"om'aszowie nie wy­
płacano l'obotnikom od sz.eQ·egu ty­
godni zarobków, W dniu wczoraj­
szym i1:obOltni:cy r07lpocZ,ęl-i strajk. 

1\LEK,sANDłtOW GŁODUJE 

ARESZTOWANIA KOMUNISTOW 
W W"'\RSZAWIE 

P:,<;UTIa podają ' o areS'ztowan.iu w 
WarS'zawie - szeregu przywódców 
KQłmuniSitycznej Pal,Ui Polski. 

WIELKI WlEC BEZROBOTNYCH 
W KONSTANTYNOWIE 

Do urzędu wojewódzkiego w 1:'0- Po zamkniędu fabryki Schweike.r 
dzi zgło. 'Ha s:ę delegacja kiJ.kusot ta - sytuacja na rynku pracy w 
Tod.z.in robotniazych z Alcksandro- Kons,lantynowie uległa dallsz.l'mu 
wa. Rode..iny te s;ooją u kresu nęd-zy gW<lHo'wnemu pogorsz.en:u. W dn;:u 
i gl'oLi im śmierć .głodowa. wC\Z.oraj5zym odbył się w:e:.ki w:ec 
LIKWIDATORZY KONsn"TUC.J1 bezirobotny:::h Konstantynowa, któ-

Po zlożeniu proiektu z.mia'llY kon- rzr.?01:1~a~~ ~ę pod.j:ci~ .natych-
l 't" BBWR i socJ·<J.l"-tów m.·as,o"\\eJ a .. C]l ratunkov.e'1 wobec 

s y UC]1 przez . >- . " 'Hm t"sięcy bezro-bo~.nyC'h którym 
obecnie .,Centrum" tz.głOS1ło ro',\'- r;'. . J , 

n,ież projekt zmiany konstyluc'ji I sm:erc głodo.wa zagląda w oczy. 
mar-co'wej. POMNIK KOSCIUSZI\:.I 

~-"""""""'-----Jl'. ' .. "- JUZ JEST ODLANY 
W Szkole Rzemi-osł w Pabil3ni-

.. cach dOlkona'no w dniu wczorajszym 
cdlev,u głÓ'\\,"nej oześci k-orpusu 
po.mn,ika Tadeusza Kościuszki, któ­
ry ma stanąć na placu Wolności w 
l'"odzi. 

ADRIA - dla mlotlzieży (Stalina l) 
"Czerwony krawat" - god~. 14, 
Hi. 18, 20, poranek godz. 12. 

BALTYK (Narutowicza 20) . ,.KoJ";.­
stantv Zasłonow" - godz. 15, l !. 
Hl 2i poranek godz. 11 

B -\.JkA' (F'rancbzkańska 31) "Woł-
'".; Wolga" - godz. 16, 18, 20 I' 

GI)YNIA (DaszYl151dego 2) - ,!Pro­
g'ram aktualności krajowych J 7,1l-1 
gTanicznych Nr S" godz. 11, 12,30 
10, 17,30; 19, 20,:::0 . , 

P"\N~T'VO\VY TEA'IJ{ 
im. STEFAN A J ARACZA 

(ul. J aracza 27) 

ZESPORTIJ 

~war~ia wamaw~~a i~~l ~~~rei myili 
ale i pięścia rze łódzcy nie upadaiq na duchu ... 

D . .. mecz bok'lerski .,Gwardia" CWarszawa) - "Związko­
Z I s, e I s zy wiec-Zryw" (ł.ódz; budzi ogromne zainteresowanie ni.~ 

t~> I.ko w Łodzi. ale również w \"\.' ar5zawie, Stolica do lego meczu prz)' 
wiązuje tym większe znaczenIe, że wynik jego zadecyduje o dal· 
szych IO'l3ch pięściarz}' war;;zd. II'skich w kończących się rozgryw­
kach o mistrzostwo] ligi. 1\ ilk<! dni temu pisaliśmy, że pj{'~ciarzt' 
lódzcy pnygotowuj:! ;;ię du 5pl':lwienia war~ZHwial;om takiel{O ~aJ:l"e­
~o "p3iku'a·'. jalde,e:o sprawili C-;"anlii gclań,kiej - a gdy dOlli<;ze 
im Jlrzy~Jol\'iowy lut S7,cz~ścia, llIo);emy być nawet dzisiaj świadkl­
mi je;<zc7,e większej sen,;ueji ... 

Jak ocenia dzisiejsze spotkanie ide 
rownict\\'o Gwardii \\ arsz:n\'"kiej , 
mieliśmy okaz,ię przekonać się 'v 
r-z'Wartck w \Varszawie. 0:a inaug-a 
racyjnym, plenarnym pb'5ie r lzpniu 
GKKF był l'ó\\-niei obecny k)J~. Lem 
part, genera.lny. i'ekretarz ZS \.~\\'lIr 
dia, który doskonale zna pięfciarzy 
ZwiązkowC'a·Zrywu. opiekuj<).C 'ię ;li 
mi przez dlużsźy czas sweg'o pob~·tu 
w Łodzi. 

T urnie; K ól Sportowych 

Dzisiejsze spotkania 
w koszykówce i siatkówce 

KOSZ MĘSKI 

Sala "Z wi~zko"ca", Pogono,nkiego 
82. 

I 
Gimnazjum I'apicTllicze - Lice= 

i Gimn, PZP,JCf - godz. 9.00. 
L:bezpirczalnia - ('f;P Koło 93 -

;;otlz. 9,.J,O. 
K~'ąi;ka i 'Wiedza C'K\LJ Kolo 

~,li --- goclz. JO.20. 

CO l\[ó W Ił. l'\Al\1 
KPT. LE;\lPAR'r 

Kpt. I_empart nie wic jeszcze, czy 
przyjeuz:e do ł,odzi, ale co clo wyni 
ku ~pot\;ania wydaj c się być zupeł­
nie sYJoko.i[)~'. 

- Z\,·i::J.zko\l·iec,Zryw może nam 
zagrozi{; tylko W d\~róch wagach :....... 
mówi z uśmiecllLlll. .M. MJi'.\'ości 
zdobycia dalszych punktów mc wi­
dzę ... 

0:ie potl'1:eb\l,iemy chyba doc!.awać, 
że rozmówca nasz mówiąc o możli­
\>,'ości zdobycia. punktów przez na­
~zych pięściarzy mia.ł na myśli wa 
gi l1111SZ<). i kogucią. W . możli""oeć 
z'wycięstwa Zajączko\v .. kiego kpI. 
Lempart, mówiąc szczerze, nie .. je­
rzy, jak również nie wierz,' w Z\yy 

ciestwo NielYadziła nawet nad ... Fa­
mulickim. (!) 

rleśCIARZE 
ZWIAZKOWC":\·ZRYWU 

NIE D\D7..~ SI:e ŁATWO 
POKO.::-lAć 

Nie dziwmy się naszemu rOz11lów-

Nr 50 

W sali • • sejmowej 

M I S "f R Z narciarski Holeksa Jan i mistrzyni nar­
ciarska Cięciałówna Wanda, członkowie L.Z.S. 

na posiedzeniu inaugur.acyjnym G.K.K.F. 

Skoczkowie polscy 

zgłoszeni do ,.Pucharu Tatr" 
PRAGA (obsl. wł.) - Przygotowu I że podczas tej konkurencji doznał 

,iąc się do międzynarodowych zawo zlamania ręki jeden z czołowych 
dów narciarskich o Puchar Tatr, zjazdowców czechosłowackich 
biegacze polscy odbyli w piątek Brchel. 
Gsb'y trening na JO km., skocżko-
wie zaś trenowali na skoczni w 
StJ'bskim Jeziorze. 

HEL (Legi.Jnów 2) dla mlodzlCzy 
Czerwony Krawat" godz. 14.nO 

Dziś, o godz. 19.15 sztuka Leona I 
K l'uczkowskiego pt. "Odwety" w 

Stn:elrzyk - PWP\Y - godz. J 1-
P2P'W );"1' 36 - I):;;T - g-odz. 11.40. 
P_\lT Koło !lO - ZOR ,'tare ':'[ja'lO 

Kierownictwo ekipy polskiej, zgo 

cy, że jest niemal pewny zwycięstwa 
swych chłopców, ala nie bierzmy 
tych slów za wyrocznię . Na ring'u dnie z regl1bminem~ zgłosiło 6-c:iu 
łódzkim trudniej w-ywlIlczyć. zwycię s;"oczków do pie!''\,vszej' konlmren­
stwo niż na swoim, toteż jakk;:llwiek I c-ji mistrzostw: Kulę, Daniela-

W piątek przybyli do Tatrzall 
skiej Łomnic3-~ reprezentanci 
sportu robotniczego Francji i Fin 
landii. Francję reprezentuje 12 za 
wodników i trzy zawodniczki, Fin­
landię zaś 15 narciarzy i trzy zawo 
dniczki. 

'ili 30 18,30 20.30, poranek 10,30, , , 
12.30 0 

MU;!;A (Pabianicka 178) - .,vzarcJ 
żleb" - godz. 16, 18, 20. poranek 
~odz. 11 

rOl.ONIA (Piotrkowska 67) "No-
wy Gulivel'" - gudz. 15, 17, 19. 
:.li, poranek godz .. 12. . 

PRZEDWlOśNlE (zerOmsklego 76) 
Konfront.acja" - godz. 1G, 18. 

20 poranek godz. 11 
ROBOTNIK (Kilińskiego 187) , 

"Opowieść o pra\\'d;~iwym Cz!oWle­
lm" - godz. 14, Hi, 18, 20 ,. " 

ROMA (Rzgowaka 84) - "VI lell,J 
Przełom" - godz. Hl, 18, 20, 

REKORD (Rzgowlika 2) - ,,'\\ yspa 
Skarbów" dla młodz. godz. 14 
•. Szalony lotnik" godz. ] 6, 18. 20 

STYLOWY (K~!ińskiego }2;) "Bog'a 
ta narzeczona", godz. 14, 16. 18. 
:.lO. . 

śWl'r (Blllue]..j R"nek 2) •. Zwlll'lowa 
ne lotnisko" godz. 14, Hi, :!oS, 20 

TĘCZA (Piohkow.-;ka 108) ,,1\:on-
staJ;lty Zasłono,,"" - godz. 14,30; 

1(;'::lO; 18.30; 20,:30 
TA'I'JtY ' (Sienkiewicza 40) ' .,Czaro­

dziej sadó\\" - godz. 16, 18, 20 
poranek godz. 11 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
.,Bul'7.a nad Azją" - godz. 15, 
17, Hl. 21, 1101'anek godz. ]Z 

,,'LóKi\IARZ (Próchnika 16) "Du­
bl'owski'; - godz. 14,:'10; 16,30: 
18 "0' ')0 "0' poranek o'Ouz ]l 

WOi:NOŚĆ '('N'apió"kowsk'iego' 16) -
"Burza nad Azją" - godz. 1,1, 16. 
18. :20 , poranek godz. 11 

ZN'HĘT A (Zgierska 26) 
.. Rajnis" - godz. 1G, 1S, 20 
pOi'anek godz 11 

drugiej wersji. 
PAŃST" OWY 

TEATR POWSZECH::-IY 
(ul. Obro;lcó'" Stalingradu 21, 

leI. 150-36). 
Codziennie o godz. 19,15 "Roz. 

blki". 
PAŃSTWOWY TEATR ~OWy 
(Daszyńskiego 34, tel. 181-?4) 

Dziś nicC!zynny. 
TEATR "OSA" 

(Traugutta l. tel. 272-70) ° godz. 19,30 .,Romans z Wode­
wilu" z '1'. '\'fesoJowskim. 

TEATR KOMEDII MUZYCZ~EJ 
"L UT.::-II A" 

(ul. Piotrkowslia 243) 
Niedziela, dnia 19, Z. o godz. 19,15 

.KROLO\VA PRZEDMIEŚCIA" 

PA:ilSTWOWY TEATR żYDOWSKI 
(Łlidź, Jaracza 2) 

Wysta lI'iu po raz ostatni sztllk~ 
"Mój Syn" \\' niet1zie1~, dnia 19 ltl­
tego. Dla cdonków Zw. Zaw. zniżka. 
Najbli7.sza premiera: trzy je\lno­
aktówki 8z;)10:n Alejchemn. 

PA:ilSTWO\yY 
. TE.WU LALEK "ARLEK[~" 

(Piotrkowska 152. tel. 258-99) 
Godz. 17,]5 - "Złota Rybka". W 

Eiedzielę i święta o godz. 15 i 17,15 
Kasa czynna od godz. 10 rano. IV 
poniedzial'ki teatr nieczynny. 

l'AŃST\YO"'Y TEATR LALEK 
l'INOKfO" 

(Łódź, N;~V"l'ot 27. tel. 13:>-71) 
Godzina 12. Widowisko otwarte 

p,t. "Histori<l cala o niebieskich mi­
gdc.lach". 

- godz. l~.:!O. 

Gimnazjum Gumowe - F:l-~Ia­
Tl\& - g"odz. l:~. 

KOSZ MęSKI 
Sala .. Bp6jni", nI Północna 3A. 
Centrala Tekstylna Kolo 86. (II) 

Skóra V - godz. 9. 
rZPB Ruda (I) - Skóra I - godz. 

!l. lO. 
Zam!d 1fiejski (III) - DOKP -

10,::!O. 
J Uimn. PZPW - ŁZ Odzic>żowa -

godz. 11. 
l'ZPB Ruda (II) - ZWS - n.40. 
Pra'-a "(1jskowa - Solidarność 

godz. ]~.~O. 

Rk6rn ,'r - P2PG Xr (5 - godz. 13. 
8001('111 Kulo 1iS - PZPR Xr :; -

go,] ~ . 1:1.40. 

SIATKóWKA MĘSKA 
Sala Szkolna, Szterlinga 24. 
Szkoła Podstaw, TPD Nr ,j, - PZM 

Wytw. G7 - godz. 9. 
WojewMztwo Łódzkie (I) - Gim 

n3z,iu.m GUllluwe - godz. 9.30. 
Centrala Tekstylna. Kolo 86 - Gim 

llazjum Dziewiarskie - godz. 10. 
Wojewóclztwo łAdzkir (II) 

ŁZW A);"X a :?4 - godz. lO.~O. 
SPOłPID Kolo Si - Zarząd :lfiejski 

- godz. 1J. 
Te,>b110zh),t - Filmo,~iec - godz. 

l]. ~O. 

SIATKóWKA żEŃSKA 
'['r"hIlozb:-t 

n ' rze - godz. 1~ . 
Gin1lla~jum Papim'_ 

. dzisiejsze spotka11ie będzie. ni.e""ątoll II ErZE'. [l. towskiego, Ta.inera, Karpiela! 
. . . , . • Fl'OFSa l Kozal,a. Jako rezenvowl 

"'le dla na~zych plę~CHll'Zy h!'ll'uZC wyznaczeni zostali: Klamerus, An-
cię7:kie, to jednak bynajmniej nic je I dl:Z(·j i\Iarusarz i Wieczorek. 
steśmy z góry przygotowani na ~o I . * .... 
rażkę . 

\\' obozie plęsclal'zy Związl;:owca­
Zrywu panuje nastrój bardzo dobry 
i bojowy. 

Przypominamy, że dzisiejsz-i mecz 
rozpocznie się p.unktualnie o godzi 
nie 11. (Kr) 

W ramach narcia,'skich mis-
tt zostw Czecho$łowacji rozegrano 
w piątek bieg zjazdowy w konku­
rencji męskie,i. Zwyciężył w nim 
Krajnak (ATK) w czasie 3:15,4. Tra 
sa zjazdu jest bardzo ciężka i nie­
bf'zpieczna. ~wiadczy o tym fakt, 

Dzisiejsze imprezy sport.owe. 
Zawody boksersIde: hala zrzes:ze- następujące mecze: siatka żeńska: 

nia spol'iowego •. "'łólmiarz", godz. Llceum Ped. - V gimn., II TPD -
]l zawody o mistrzostwo pierwszej IV TPD. siatka. ml'ska: vnr gimn., 
ligi, pomiędzy Gwardią 'Varszawa - V TPD, Lic. Ped. - XIII gimn .• 
i Związkowcem z J ... odzi. ·O mistrzos kos?'Vków.J'il. męsJ;;,l\, Hr 1:PD -. II 
iwo klas~' B okl'qgu łódzkiego udbę gimn. l(ola sportowe gra.ią w ko­
da ~ii? Ira'S't~PQj,1te' m.tcze: W Piotl'- sza lU"skicgo o.d godz. 9 na salach 
kawie o godz. 1 \ : KOl:ab - Legia Z,,·ia1.1wwea przy ul. PogonoVl'skie­
Łódź, w Kutnie: Spójnia - Z'wiąz- go 82 i Helenowa przy ul. Pólnoc­
!;:owiec Tomaszów. \V Tomaszowie: /lej 36. Kalendarzyk obejmuje 15 
Włólmiarz - Kolejarz. VI Sieradzu: spotkań. 

Legia - 'Włókniarz Pabianice. Zawody pływackie: pływalnIa 
Pił1m ręczna: w sali OgniskB () 'Ognis]{a przy ul. Traugutta: goP,z. 

godz. 10 w dalszym ciągu grają 
uczniowie łódzkich szkól średnich 13 - 15, 7:\wody. kół sportowych, 
o mistrzostwo: siatkówka że!'lska: organizowane przez Radę Kultury 
VII ginm. - V TPD, IX gimn. - Fiz~·e7ue.i i Sportu udział biol'ą: 
XI gimn .. siatka męska: IX gimn. Związkowiec - Budowlani, gOdz. 
- XV gimn" III TPD - VI TPD, /15 - 16: Stal i Spójnia, godz. 16-
koszykówka męska: XV gimll. - 17 Unia i \VłóImiarz, gn(1-.:. 17 Ogltl 
XIII girnn. O godz. 16 odbędą się wo i l{olejarz. 

Dziś stają na starcie 
ply wacy kół sporto'wych 
Zapowiedziaue pTzed 'kilkomll, dn:a. 

mi r.awocly pl,"1'1"lLCkie kół sportow;-ch, 
ol'gallizolY!hJo pT.ze'z Radę Kultury Fi., 
zyczllej . i SpOl'tu ORZZ w 1.odzi, rOz. 
poczną. ~ję dzj~:aj o godz. l:;. 

H(}ść zgl oszonych do zawodó'I!" dm •. 
żyu jest· b. duż:!. W związku' z tym 
organizatoHy postanowili, że kola. bt 
a:~ ~i~ !ta-v<iać na start " nast~plljącej 
kolejnofci: 

0,1 gQr)z. 13-15 startuh koła,. ~n0l'. 
tOI\-e Z'S Z",illzkowea. - Budo1thtni. 

Od goilz. ]5-16 startują koła gpor~ 
tOll'e ZS Stal j Spójnia. 

OJ godz. 11l-~17 startują.' koła apor 
(o\\'e ZS Unia. i 1'i"],5knial'T.. 

0\1 godz. 17 ~tarttlj:J: 1w.ln. sportowe 
ZS Ogniwo i Koll'jarz. 

Orgauizatorzy apelują, do zal'z=1dGI'I" 
kół o dopilnowanie, by zawodnic,:> pun 
ktualnie przyh,"li na ID' t'j'ce starta. 

Za,rod;r odbędą. ,ię na pływalni Sro 
Wll.r7:<'~7.,'nia "Ogni.'ko", ł,ód~, ul. :.\Io. 
lliu~zki 4a. 

GŁOS 

Or,an Ł6dzklero KomItetu 1 Woje, 
wódzkl,,!:o Kł>lllltetu Polskiej ZJe­

dnoczonej Partii RobotnleaeJ 

R e d. r 11' c: 
Jl:OLEGIUM REDAKCr~N.E. 

PlqH'ucq IÓdzCI.l 
Co usłyszymy przez radio.. I WIĘKSZE WYGRANE przed spotkaniem z kolegami z "Bratislavii" 

6 50 Początek audycji. 7,00 AUdY-/15,00 (Ł) Kwadrans melodl1. ~ne:z I T -=R " 

T.l"!01l71 
BeclaktM nac.elny 
Zastępea rec!.. nac,. .. I1".«o 
Sekreta.... odpowiedzialny 
D~1ał part;nn7 

218-14 
218-23 
21P-05 
2"-%;; 

' . ' dl wsi 715 Muzyka rozrywkl'- nych, 15,15 - koncert dla sw'ethc !J8 L O IL Ostatnie Stpo1kanie ?ływaków Bra 
~;: .. ~,OO DZIF.NNIK PORA~:'\Y. dziecięcy,:h. ,16.00 DZIENNIK P,O-, '. . . . I; tislavy i Łodzi rozegrane jesienją r. 
8.25 Muzyka rozrywkowa, 8.55 Auoy POLUD:;-';roV\ Y. 16.20 d"N~5ze lc~orł S-ty dZlen Gląemenl3 la-el klas~ ;;4~t~:~1~::~l~1:5~~ę j~~~~ą l;:~~f~ 
cja SKRK, 9,00 'Koncert organowy. śpie\vają". 16,50 Poga an 'a a:: ua -
9,30 :Muzyka poważna. 10,00 Skrzy~ no-naukowa. 17,.00. Koncert" rozr~w- Głowna" n~T3na dnia 1.000.000 zl miejsce wywalazył dla nas Ni-ko-
ka ogólna. 10,15 (Ł) Chwila .mu::y)\t., kowy: 18,00 "Inzymer Saba - ~lu- padła na Nr 80598 w Łodzi. demskL 
10.20 ,;W pierwszej g'ospodzJe sp?ł- Ch~'i\'ISko. 19.00. ~eethoven. 1.1J:~? 'Yygrana po 500.000 zł padła D",iś jes'teśll11Y do s,poilikani-a . ze 

Zawody rozegrane wstaną w koo 
kurencjac-h oU'll1Ipti;jskich plus mecz 
w piłkę wodną. 

Ze '\V'Zględu na bOg'ań:y prog~am, 
rozegrane one zostaną w CIągu 
d,wóch ddli, ·a więc w po'llied.łek i 
wtorek. Poc,zątek zawodów ka;zdego 
dnia o godz. Hl. 

•• WIł- 10 
D2:lał kor .. p .... det6w rob,t. 

nlCl:yc:h l chlop«ld.c:h eru: 
reclaktorów ,autek łc11>1l-
Dych :U-42 i 

Dział mutacJi 2U-2a ' 
D ział m.tejskl l 'POrtowy :U-JI 

we"''''' .• I 11 
Dldat ok01U>IIł":.~ Jlł-ll 
Dział tobr;yCDl)' 21ł-1I 
Dzieł rolDJ' :IU-Il 

weWII. I 
172-:n 

.. l 'H 11 00 Recenzja lub felte- "'\'ęó'J'Y przemawJaH do POIS,d. Nr'. 4~144:l. na Słowak am.i przygo.t0'wau1'i o cq,łe n~e 
GZIe cze)., . ' ,." DZIEI\'N"IK WIECZORNY ~ b l .. tu' . l 
ton. 11,10 (Ł) Program lokalny na 20.00 ",". ..' Wygrane po 200.000 zł padły na o egJ'le] , reprezen Jemy o wle.~ Bi'leiy mom'a od d,zi.! nabywać w 
dziś. 11,12 (Ł) "Od naszych kore~- 20:40 Repporta1z zTzatr,;?do\T~' n:l.lc:a:- NrNr: 168~ 33!l60 47687 59939. ,\V-yżs:'lY p07.Jom i możemy żywIc przedspr7..eda1Ży w sekret<l.[',jacie 

a.dUCj. IlOCIU 
Jl:elportaL 

TIondentó\y". 11,27 (Ł) Recital forte sloch o " uc la~. a . ra.ns1U15Ja Wygrane po 100.000 zł padły na słuszną nadzieję na dużo le,ps.zy wy "Ogniska". Organi7laiW-1'2.Y prosrzą o 
pianowy Wł. Kędl'Y. 11,47 (Ł) Ko- z ~ze('hosłowacJ1. 20.5

d
5 Ch"S1'J.~a .n~u. NrXr: 1027 16007 16635 19146 n:1, meczu. skorzystanie z pl'!Zeds;przeda:ży, c.e­

munikaty, 11,50 (IJ) :Muzyka. 11,57 zyln, 21.5.0 (Ł) Kwa }'an~. an ' ,a: 40092 51175 514Q-7 635~2 63798 64446 Jesteśmy w stanie ZJ.'obić Słowa- lem unitknięcia ew€nturunego tłoku 
S\'gnat cza3U. 12.04 DZIEi\:'-:[K PO- wa :'fonmszkJ.' 22.0D "WuldoJl1oSCl 73978 77266 78825 81097 84680 90606. kom nieojedną nies[)od:z;i-anikę i to za- pl'zed kasą. 

Łódt. Plo_'ł'lrraka 10. tel. HiI-21 
Aclmlllu_aja 260-&2 ' 
Ilt:1ał ort __ : l.6dł. Piotrkow-

ska 15. tel. 111 .... l lu-n 

J .U· D .... 1"IOWY, 12,"[5 Koncert l'ozryw- sportowe lokalne ... 22,1",. (I,) .P.ro. ,,- równo w konkurencjach męS!kich, *. - l' .)) 1- '\\ d ygrane po 40.000 zł padły na 
kowy. 13,00 Pogadanka aktualno, gra,11'~ lokalny nil Jl;tro. ~_' . .J ,~a., o Kr~r: 194632147022171 30741 45S~1 jak i żeńskich. Dziś 'w:vj~żdża do Zebrzydow;c 

.,4 .... _ KIW .. p ......... 
A.CIr. lted.1 Ł6dt, Plo\rkowaka ... 

W-ele pIętro. * 

n~ul'-O"-a. 13,15 "TI-e~ołą. gtrz.:1ł~ ,.0 r' n~OFCJ ~portowe ogolnopols\nE', 22T'''~ " Trudno d'liś mówić c-ośkolwiek przed.$ta'\vkiel· LOZPT celem powi-
n ,"" n ., ,. Sl'\.TNIJ ' D24i7 56569 59278 59506 610:-11': 71831 

bisu". 14,00 "D naszych . twórców". Myzyka ta n_ec zna , ;~.OO O~ .' l . '. 82~5 85112 905:18. na ter~at na"zyc'~ szal1~ . .iedn::> wy- tania gości na granicy. Sł,Slwacy 

DntIt. Z&kł. Graf. KSW .. PraI." 
l.óOi, al. 2.wirkl n, teL Z05-4%. 

1410 Koncert Pol~kiej Kapeli Ludo- "IADO:VIOsCL 2'J,1.0 Program nil I daje Slę !J.e'l,y;q.e, ze wyn1k 101:;,2 \V1(: przybędą do Łodzi w poniedLiałek 
w~j. 14,40 ,.Eugelliu~z Onegin.". jutro, 23,15 Muzyka taneczna, cej s'ę nie 1'Iowtórzy. I rallO o godz. 5.30. D-I-14721 
.......................................................... "' ••••••••••• II •••••••••• ~ ................................................ a •••• "' .................................................................................................. II! .................................................................... . 

_ Proszę nie płakać, miss Harris! - miękko powiedzal Szkot. 

Nie zrobią tu pani nic złcg0. Vłojna się skończy i powstańcy 

wymienią panią za swoich jeńców. 
Ranny jąknąl i poruszył się w łózku. 
_ Spokojnie - krzyknął ze złością Mac Ferney. - Trzymać 

l{Qlana zupełnie spokojnie! -
I zaczął mocno bandażować nogę sipaja. 
Jenny poszJa do wyjścia. Sam leżał już na posterunku .po ze· 

wnętrznej stronie drzwi; nie \\'01110 mu było wchodzić do sali 

szpitalnej, 
_ Dziękuję Samie! - po\,-;edziala Jenny i pogłaskała czarną, 

lśniącą szyję psa. 
Jenny spadł kamień z serca. "Teraz już nie jestem sama" -

IT\yślała. - "Mister Mac Ferney jett tu, a ""dęc nie' mam sie r7e~ 
~o 9bawiać"t 

, R O Z d Z i a ł XXXI. 

BACHADUR - SZACH. 

Każdego ranka przychodziła do J enny młoda Hinduska w bia­
łej, muślinowej chustce. W milczeniu stawiała na progu dzban świe­
żej wody, miskę gotowanej soczewicy lub ryżu, uśmiechała się przy­
jaźnie i odchodzila. l\"azy\vala się Darinat. Potem, w późniejszych 
godzinach dnia, widywala ją Jenny często na obszernym podwórzu 
rEzydencj i z małą. na PPl gołą dziewczynktl na rękach. Hinduska 
karmiła małą., kąpaJa ją. w cieplej, przez slOllce nagrzanej wodzie 
basenu. gawędziła z sąsiadkami i była bardzo gadatliwa. Ale gdy 
przychodziła do Jenny, była zawsze milcząca, kiwała jej tylko gło­
wą i uśmiechała się. Dal'inaL nigdy nie s)użyla w domach sahibów 
i nie znała ich języka. 

Przez wiele dni Jenny nie miała z kim zamienić słowa. Mister 
Mac Ferney był zakty w swoim szpitalu, gdyż rannych przybywało 
coraz więcej. Corr-.: częściej dochodził do Jenny odgłos strzelaniny 
i raz bliższej. to zuów dalszej kanOll3.dy. Ze wzrastającym każdego 
dnia uporem ostrzeliwali Anglicy ze swego obozu mury twierdzy, 
ale i cora.z wścieklej odpowiadały im z poszczegó1l1ych bastionóYT 
armaty warowni. 

Nie milczały też armaty. zdobyte z transportu kapitana Bed­
forda: wielkie haubice i szybkostrzelne moździerze kapitana biły po 
obozie i niejeden namiot ukryty za wzgórzami rozerwały il'h po­
ciski. Insur i jee-o orzyiaciele st.rzelali celniE' 

Nocami Jenny patrzyła w niebo i obse.:'~vowała łuny pożarów. 
Na rozległym placu przed domem rezydenCJI palono ogniska, wo­
kół których huczeli powstańcy, radując się z llOWf'go, uda.nego Vv'y­

padu z murów wa.rowl1i. Triumfalne wrzaski ,trąb. muzyka •. wesole 
okrzyki . i jedno~ta~ny szum. długo nie ucichały, wokół szałasów 
powstańców. Święc;ili zwycięstwa nad wojskami brytyjskimi. 

. '. 
~ ~nny?h ._ miast. doohodzi.!..y dobre wiadom9ści. Za przyld.adem 

DelhI, Jak Jeden . .mą,.z powstah do walki z _cudzoziemcami nmzułma­
nie i H}ndusi pobliskiego m~?sta Sachran~Pur·u.: : W Morad'abadzie 
powst~lllCY ,wygnali brytyjskiego . rezydenta i wzięli' do niewoli cały , 
allgielski gaJ,"nizon. S,karbie.c .an~ielski zostal skonfiskowany na po­
trzeby powst~~;ia. Z pienWdzy tych zalnqiionp ~viele chleba dla gło­
dujących i prbeh dla żołnierzy . . WysłailCY Z ,Delhi chodzili aż do 
księstw. Bitcbun i Dżal1si i. śt;,-'iel'dz1ize ~ana '- sahib bij€ z' po­
wodzemem generała brytYjskIego w pobl1i;u Kanpuru. a władczyni 
księstwa Dżansi' Lakszmi - baj zebrala wielkie wojsko i prowadzi 
je przeciw Anglikom. 

- Nasze DlOllli - to potęga mid potęg.ami! - mówili z dumą 

powstańcy. - Tu rozpalił się płordeń, który 'wkrótce ogarnie ws~­
stkie ziemie Indii. 

I szach delhicki cie-szyl się Z powodzenia powstańcóW. Swię. 
cil ich zwycięstwa w' swym oalacu · na 'uroczystych uc~tach ..:.. 
,.dw·barach" 
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